
Opłata pocztowa niszczona gotówką.

Nr. (40. Lwów, Czwartek if«ia 16. Czar ca I92f. Rok XXXIX.
PRENUMERATA;

Miesięcznie we Lwowie 
150 Mk. z dostawą do do
mu 170 Mk.,. z przesyłką 
w Polsce 175 Mk., w innych 
państwach 210 Mk. — 7a 
zmianę adresu dopłaca się 

5 marek

Cena
numeru 8 1
Konto czekowe P-K. O.

140.561, 
Reklamacje oiwarfe wolne 

od opłaty pocztowej.

KIMR LWOWSKI
wychodzi codz!ennie o sodzinia 6 rano

Gew egtesii:
Z a  w ie rs z  rfc n p a re łl  Zwy
czajne 11) Mk „N adesłane* 30 
M u . 1'łekroloBii" 2i> Uik., a

F łe rw a .e  liulum nif Sd Mlf., 
rzed  k ron iką  60 M k Po k ro 

nice I kom unikaty PO Mn D ro
bne o ro s z e n ia  Ż3 każdy wy

raz 4 Mk.
Cała s t r o n ic a  tO.fOO M k., p ó l 
s t ro n ic y  5 000 M k., ca ła  s t r o 
n ic a  p ie rw s z a  (pod nagłów - 
Wteni 30 0*0 M k., jedna s z p r l-  
t» n l  s tron icy  10.60) Mk. 
P a s k i  na ko lum nad) te n s ta -  
a y c j ł  po cenie „N auesJa ego*. 
O głoszen ia  na J iied z lc lę  1 

iw i ę t a  o  50*io d r u ie j .  
.K n r ju r  L w ow sk i*  wychodzi 

z d a .ą  d n ia  następnego.
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t  W a r s z a w ie  prenumeratę przyjmują i pojedyncze egzemplarze sprzedają: Biuro dzicauiUw „Promień*, ul. Widok 19, oraz Admin. „Gazety Lud.* ul. Świętokrzyska 17.
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Ciężkie brzemię.
W momencie, w którym wojska ars ~felrie 

przystępują do „pacyikacri“ Górnego Śląska, je
dnako traktując głos rozpaczy polsk-aj ludności) 
demonstrującej przelewem krwi rzeczywistą wolę 
kraju — i zorganizowany of cjafnie najazd niemie
cki, gdy jawnie się okazuj©, że w spoize pałsdco- 
I.tcwsikłm o polską ziemię wileńską sympatio Lis i 
Narodów są po stronie lliitetwsk ej; gdy puHt/ka 
ang elska, której ani pozyskać ani przac .wstawić 
s ę nie byliśmy, w stance, staje na przeszkodzi 
każdemu naszemu najsluszni eiS/.©mu postulatowi; 
gdy w związku z nieuregulowanemu stosunkami 
na zewnątrz i wewinąi rz pańsitwa ustaw cznie 
spada nasza waluta — należy sobie tzaoac pyta
ne, jaki jest .powód tej nasizej ciężMej sytuacji 
pobtjtz.hej, tego brzemienia, które nad Polską 
0'ą-zy? Czemu1 .o Polska z wszystkich organizuj ą- 
cycn się państw napotyka na największe prze* 
szkody? Czerni’ w współzawoometw e o sympatie 
świata nvrody ałabsze, raniej głośde, jak Liitwijó, 
Ukraińcy, nie mówiąc o Czecłacn, znacznie Pol
skę wyprzedziły?

ODciąża nas przeszłość, a raczej w związku 
z mą pozostająca moneta obiegowa luatzesów, 
kiórej wartości s ę  nie sprawdza, o Polsce szla- 
check.ej, o .polskm bazrządzil. Oblicze Polsk: 
obecnej nie jest opinji św.ata, jego masom ludo
wym znane. Sizilacheckuść, imperializm, ucisk, nter 
ład, próżniactwo —* oto związane z tern słowem 
pojęea. Polska nowoczesna, .pracująca i odradza*- 
jąca s:ę, odgrodzona była ocj świata kordonem 
blokady, na którą składają się i pojęcia przestarza
łe o nas i oszczerstwa wrogów i nasza, nic z 
współczesnym światem pracy i denrokratyczną 
Polską nie mająca wspólnego reprezentacja zar 
grameźma swoją przedpotopowością P swojem nie
róbstwem znakomicie ułatwiająca robotę naszym 
wrogom.

Te same siły, które obniżają znaczenie Polski 
za granicą, tamują jej rozwój i wewnątrz państwa. 
Reakcja prawicowa, powstrzymująca reformy, 
szerząca niemaw ść wewnętrzną w stosunku do lu
dów, wrąz z namli .zamieszkujących obszary Rze
czypospolitej, podburzająca z zemsty za to, że 
nie jest u stenu rządów, warstwę przeciw war
stwie, grupę przeć-w grupie, aitonti^ąca i anar- 
ch i żująca w  ten. sposób społeczeństwo, zabijająca 
poszanowanie dla odrodzonej władzy polsk.ej d 
zawistnie broniąca wszelkich starych przywar, 
jest balastem, obciążającym rozwój pańsitwa. ,Tę 
blokadę zey nętrzną najeży .co ryclJej przerwać, 
ten ba’ast z wewnątrz wyrzudć i wziąć się do 
celowego rządzenia, ao gruntownego oczy
szczenia.

Ciążą nal nas skutki twwolr, odzwyczajeni 
się od żych państwowego, spustoszeni! e material
ne i moTahte, którego sprawczynią jest wojna. 
Osłabło zamiłowanie do pracy, skruszyło śię — 
lub nie zdołało wykształcić — poczjća odpo
wiedzialności za całość. Jak najwięcej brać, jąk 
najmniej dawać — oio hasło.

Spekulować, a nie produkować — oto Co wie. 
lu pociąga- Wymuszać, wygwałcać jak najwięcej 
ra  to, có jest rzeczą niezbędnie do życia' potrze
bną, usuwać w ten sposób na bok subtedn ejsze

Prawica szerzy >ezrząci w Polsce.
Chrzęść, demokracja za potfuszczeniem endecji wywołuje nowe przesilenie. 

Stanowisko PSL. Dymisja p. Steczkowskiego.
Warszawa. (Teł. wł.) (G.) Nar. Chvz. Klub

robotniczy postanowił wczoraj wycofać z rządu 
swego przedstawiciela, min. sprawiedliwości No
wodworskiego. W uchwale stwierozającół to po- 
stimiowiiafl-e wymieniono aż 7 poicuteitów, od Któ
ry uh wypełniłem.a klub uzalema, swój stosunek do 
rządu. Postulatów tych nie powtarzamy, gdyż są 
one właściw e bez poważniejszej treści, a obtezo- 
ne na efekt agitacyjny.

Twczorajsza decyzja chrzęść. dem otwiera 
więc na nowo przes.il©nie rządowe, zf lcw iowan© 
przed KiiiKu dn. ami nominacją rrrmsira spraw zagr. 
Zs.kulisowa strona kroku chrzęść, dem. rozogra‘a 
się częściowo w mieszkaniu ks. arcyb. Teodoro
wi cza, części u. wo posła hr. Skarbka, gdzie sę  od
były konwemtykle, na których Zjedn. lud., Zwią
zek lud. nar. i' Chrzęść. idein. przy wieoficjSanym 
udżafle klubu P. K. i klubu m! ©szczańskiego po
stanowiła dążyć do utworzenia iządu prawi
cowego. z

Zamiar ten jedtoaK. się me udał, gdyż zarówno 
K P. K., jak i klub mieszczański na koncepcję tę 
nie poszły, uważając, że jedyna zmiana, jaka 
ewentualne byłaby reraz możliwa jest rozszerze

nie podstaw gacinetu drogą koalicji zmacanej wię
kszości frakcji sejmowych Koncepcja ta nie jest 
jednak na rękę prawicy i dlatego skłon ła chrz. 
demokrację do otwarcia przes lenia.

W zw ązku z ta sytuacja w kołach khibu 
P. S. L. .utrzj-mywano dzisiaj, że ldub ten jako 
podstawa gabinetu obecnego ©.© będzie się mógł 
zgodżić nadal, by chrzęść, demokracja i Nai. Z, 
ludowie szachowało ciągle gabinet niećczekiwai- 
nemi pretensjami. Wobec tegc klub F. S. L. za
żąda prawdopocobn e, aby stronnictwa, które 
oi-cjalnie wchodzą w skłaa rządu lub popdraiją 
rząd, wyjaśniły definitywnie swój stosunek do 
gabinetu.

W sprawie dyrrisji min. skarbu Steczkowskie
go, dowiadujemy się, ż© w odpov’.edzi na list 
proz. Witosa, propouujący p. Steczko^rskiemi t po- 
zrx,amie ł adaJ w  gab necie, minuter rskąrbu po
twierdził wczoraj swoją prośbę o dymisję. Wobec 
tego mowa jest o nasrępcy p. Steczkowskiego. 
Najpoważniej w rachubę brana jest kandydatura 
dyr. Micha&kiego, z którym prez. Witos odbył 
już w tej spraw e konferencję.

Owocna działalność arcyb. Tecdorcwicza.
Warszawa. (Tel. wł.) W liście <Jó jednego ziTeodoro-'fczowj na jego listy wogók odpowiadać 

d7to'tar»y kościelnych w Poisc© Oświadczył niię-jine będzie Porodem  tego kroku ma być ini.rygaa- 
dzy innymi kardynał Gaspari. że arcybiskupowi Icka działalność ks. Tewdcmiwicza w Rzymie.

Księżom nie wolno będzie głosować.
Warszawto (Tel. wł.) Według dochodzących !Ły zakazać księżom w  Polsce kandydować do 

nais z Rzymu wiad-ymfjści, papież nosi się z myślą, tśejrnu. __________________________

MASON _  WITOS I KŁOPOT Z BISKUPAMI,
Warszawa. (Tel. wł.) W rozmowne z pewną 

'osobistością z Polski miał się papież wyrazić, ż f  
donoszą mu, jakooy Witos miał być masonem. W 
odpowiedzi na to, oświadczył ów Polak, że Witos 
nie jest masonem, ma jednak ustawicznie kłopoty 
z ^iskupatna polskim.i Na .to miał odpóv iedzieć pa
pież: O tern ja mógibym również coś powiedzieć, 
bo mam z biskupami jeszcze, więcej kłopotów".

Z KONWENTU SENIORÓW.
Warszawa. (TeL wł.) (G.) Dzisiaj odbyło vę 

Posiedzenie konwentu seniorów, m  którem posta
nowiono: 1) ferje sejmowi' I©tn/e rozpocząć m'ę- 
dzy 1. a 7. l pca: 2) sprawę podatku od d ym  po
selskich przekazać komisji skarbowo-oudżetowej 
z tern jednak, aby nie było podatku, lecz danina 
w stosunku procennwym, odpoiv iadającym wy
sokości podatku.

PRZENIESIENIE URZED1J NAFTOWEGO 
DO LWOWA.

Warszawa. (Tel. wł.) (G.) Posłowie HaJbar 
Grzęoz elski, hr. Skarbek i Diamand oraz preey 
deret m. Lwowa p. Neuiraum odbyli dzisiaj kjnfe 
renaję z pręż. Witosem 1 min. Przcttowęjk^n ?t 
sprawę przemieś: ero a urzędu naftowego z War 
szawy do Lwowa. Min. Przanowski wyjaśnił, b 
w  zamiarach rząoi leży przeniesienie tego mzę<Ji 
do Lwowa z początkiem Tipca.

W  num erze dzisiejszym  początek  powieści

A n d r z e j a  S t r i s w a

„WYSPA ZAPOMNIENIA11.
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duchowe potrzeby i pożądania i tjroh, którzy tym 
potrzebom służą, i tych, którzy całość mają na 
'oku. Oto smintne objawy dnia d-zisiejszieigo!, obja
wy, nie v_,g zataczające sit; do terenu, jecbiego stanu, 
czy zawodu,lecz zachwaszczający życie w^^dzie 
tam, gazie ono jest mniej paa wzylędctn Tflpfalnym 
odipómem. Znane są dzfrś na całym śip»>ieae — 
iecz tem dotkliwiej i feem betacatroifj Urnk-aią oie- 
zorganizówane nasze żyoie.

Obraz to nie wesoły, lecą Jflft 'obierający 
nadziei. TyJekroć razy objawio,,* Wróść na- 
rodu, jako całości i dobra, niesku-j »  *A>ia prze
ważnej jego oześci, oto poa-staivy, na1 których 
śrmafa i umiriętna, patriotyczna j dcm ikrafyt-na 
dgiaiaJtność wybudują nowy dudtowy i meterjał- 
ny gmach Polski i notwy świątu okażą jej obraz,

W. J,

Pod strzechą m nisfra.
vViceminbfteL Jan Dąbshi, który — jak wia

domo — jest synem chłopskim z Kukizowa w pow. 
lwowskim, wybiera się wraz z żoną rta nieJzlflę 
z Warszawy pod strze^źn. roctośniią na ślub tió- 
stry.

Jadziemy z, Warszawy: pp Dąb$cy i dwaj 
starzy ich znajomi. Rozmawiamy de późna w nuc. 
P. Dąbsk; opowiada 6 swojej Golgocie mińskie},
0 radzie ministrów, która odbyta się w stolicy, 
oświetlonej bUskiem łun, o tem, jak dfeilegaoja> p il
ska przejeżdżała przez linje boiszfwtołcie, o bez
czelności żołnierzy bołrzewickicn. czujących sifę 
za sobą, o nienezpir czeństwie i nsipflęciu nerwów, 
w którem żyła, delegacja, ó pierwszych dniach 
w Mińsku, gdy nie było żadnych wiadomości 
z Warszawy, gdy bo'sz,ewćcy rozgłaszali. ie  sto
lica upadła. I tu słuchającemu nasuwa się refleksja, 
ile tó  trzeba było wiary i inęctwei, by nię ugiąć 
stię wtedy, nie uJac. Niejeden sirwy włoe na głowie 
wiceministra je»t następstwem tych boiów i tru
dów. Nie było wtedy kandydatów na stano-wisko 
prezesa delega-dji. A dziś nie trudno sjkąjnfwać
1 ’.Jbi zucać błotem-

A pi tem siedm ciężkich Hprstecy w Rydze —• 
^:pókó^2b  11 dojeżdżamy do liwowa. Na itwOieu 
?ąjm.prowiźcwane serdeczne powi-tenie. Z liski 
prywatnego przypadkiem d^wnedaianu się o puzy* 
jeżdzie dzisiejszego hiwoiwnika luthisteustwii wczó- 
rajszegó — i dzisiejszego — towarzyrza — jedne
go z najgorszych — w piracy w  puwietae i tm-ju. 
Przypomina' się młodość orzeidta njejwa vryjśde 
z pod strze>chy, twarde i ciężkie Jata gunnazjanne, 
uniwersytet, i praca poJiłyczno-sptaeczna: Czy, 
teinią ckad., Koło Kośaiusaki T. S. L., lwowskie 
Kola ludowe, watka1 polityczna w ipow ecie i kra
ju- I przybyli koledzy tych prac i walk ze Lwowa 
i powiatu, przybyli chłopi, urzędnicy, nauczy

ciele, przyjaciele i towarzysze, p<ywiteć fego, któ, nibiiy — wierny sprawie. Ta —‘ tu jaskrawię 
ry nJn.j rozłąki i ó«kife;ler.a wigdy nie jprzestoł dostrzeżu-na- łączność między człowiekiem a grun, 
być drogim i pamiętającym przyjacielem, który tem, z ktorego wyrósł, ;o przechowanie- wszysi- 
zawszt. — prawdziwy probierz diuszy ludzkiej — kich chbcipskieh za!et i po.,»nożenle ich wiedzą 
poaostał tym sajnym: człowiekiem nie rozrzucar ji ogarnięciem świaiłą przez rozszerzony w;rr. k, te 
jącym słów przyjaznych, kanciasty m meraz w o - ,miłość i wierność łącząca człowieka z ziemią, oto 
bejśpiu leoz zawsze wiernym, zawsze młodym .podstawa bonsćuwencjj, si<y i wiernego trwamia 
w zapale i entuzji zrme — zawsze swoim. w diaatemu. Tc wzbudza, wzmaga zaufanie-

| Witaj? wktfmłnfetra ^jjaśnaone twarze, ser- I życzył Dąbsk i, by tą Jrbgą, którą on orze-
duozme dłonie, wiUfe dźwięki kai>et z Stenia-.szedł, dz;5 już lepiej udeptaną, przeszły tysiące 
nówid. Kuka słów- powitania i ipodtzffęfcówania. Nie anłoP->kicti synów, wiernych spraw.e By tylko 
ma czasu — wieczorni. Jasio — jak go nazywają zdolności i charakter rozstizjflgały ó losie i stano 
przyjaciele — musi wracać do Warszawy,. ' wisku człowieka. By wzmagała się prajca na; rzecz

jeczaemy  auk/moiL-ilem db ruazśininej wsi Dąb. .Polski } sprawy luctjfwej.
'skięgó — Kukc^iwa. Drogt edwrotea dn tej, którą i Mimo, żę twarde były-stówa, czuli wi-t?iący
syn chłopski przebył od wsi d'o stolicy. Trzy kdo-.ich prawdę wewnętrzną i żar. Czub, że coś z nich 
metry, jakie takie — mema takich memento - w  doi nicii praemawt,'. Było to v;ymowm, zdające 
życiu 'ludowego poft-yka — a pótem — morze fa- 'się mówić, milczor. e, w  którem dusza trećć swą 
lujące pod iclinteniem wichru. "Wyboje, dziury, ka_ .bez słów i-ttnym odę^e. I później krótkie serdecz- 
rałetnśe, trzęsawiska, uzjełó lwowskiej rady pew- ne i oozceędne drfopskłe oklariki. o-krzyk.: „Niech 
która — jedua z raeiliczńyah pujŁostałóści wśród żyje!** i słowa poiegnanią: Dziękuję serdecznie, 
świate o ziiiienionem obtoc/.^ — iy.,®owtatai sobą wybaczcie, ale tera? mu^zę n i  ch-.riię pójść do ro- 
wraz ze swóią gospodarką. Ooś, jiak gościńce na .dzir.y, dlo cnaiupy.
Jąv4e, o Horyrh piszr Multat-uli, że wyoraiwiszyi Na wzgórzu zwirczataa cKałupfa ł ofcejścńe.

.się w dnogę mOżna miec nadaiyję, ze po pewnym Przeszła przez nią śmierć, Zabrara ojca, brata, 
[czasie dćjedzie się do celu. Dojech-aiiśmy, choć 3 doskonale się zapowiadającego, trzech szwagrów, 
km. przed celem autómóbi’ ugrzązł 1 musiano gó Sowiamy przy stołach- Ale Dą.Ł ski n im a ani cnwili 
wyciągać z. bioia. fiwkoju. Wciąż koło ludzi przy nim.

Di^cJiaJiśmy. Brnąc po błoci© — trzeba była Gzais jechać do Jaryczowa. Tem rrtoszka sic
wysiąść — widzimy ^daja bramę try-uiifalna i rzę. stnai, p. Julia Szpanarska, której ślub z p Ziieliń- 
dy oczekując;-ch głów. Niema rady. Trzeba wyjść skirr, gospodarczym, ma się za chwilę odbyć; Je
na goś-mniec i w gizązłcem błocie przejść przt-z dziemy: pp. Dąbscy z lodzmą automobilem, my 
bramę .wózkiem z ks- dziekanem v’pros+ do kościoła,

j Mtody paróbcząk .podar, Dąbsk'"uru chleo i sój j AutUnoM przybywa po nas. B urr isirz ’?vj|a
i wypowiada tóiira siów serdecznych. Siostra rzu- miiist^a krótką, serdeczną przemową. Dąbski od- 
ca się brąm na użyję Zjgóry, od chałupy, schuto pow'?da, Póterr, śJwb dorodniej, ęhoc zr.Tzenwa- 
mtart-ka, pochylona wiekiem staruszka i płacze. Ko .rtej p. Julia o żywych, wesołych j rozumnych, dziś 
to się tworzy okóło Ja^ia, który wrócił dioi swej ztałzawdonych — taki to niewieści niezawsze uza- 
wsl. I Dąbski naraz, ulegając wewtnęuzinej pu- sacuniony obyczaj — czarnych oczaich. Pan młody: 
trzebię, poęzyna mówić, tak jakby paitrzył na s/mpatyczny, inteligentny gospodarz^ 
ttrć®ę życta, którą przebył. Mówi pozornie twar. i Już- po ślubie- Czas liazymy na rrJuu+y- Cnwl-
;dó. bez wzruSicuiia się i ozdób, z tą chłopską ;la na weselnym obie-drie. Fotcgratja roctepy Dąb- 
rafcćżowosuą, któ i  uczucie, sławie, serdeczne, skioh na tejdwórzu. Zyczeruiia. p< zeghanto. Wra- 
zmartwienie latami nięrąz. rihówa; Vve wn,;trzu. camy i .przybywamy na: dw o^ee '?  m-tnu^ przed 

'pasułe sta '£ nfon, żyje nięm ódejściem warszawśkiego pociągu. iMittąD<j>ięhny,
’bracia, idącą on du-wy do duiszl 'odeżije a ć ' po: l's^nbó?i^n'j^ dzień, wracamy do-powszedniego Wy
zwala. . . .  ...........  ''ćia!:'Dębski'do Watsizawy, my du zajęć, ' r

Trudno tę niuwę stieścić. będą ją pamiętali 
'obeoni, będzie ją i Dąbski pamiętał, diOć pozornie 
(bardziej szara i twarda była ta mowa od mów 
^ofkyatnych Pamiętają gń tu — mowiił — i starsi 
H lowarzysze. Oto dzięki nozumnym rodzjconi po- 
jsrfo dziecko chłopskia kszrałdć s5ę do miasta. 
jTwarda była dla stóp ta nieutorowarta jeszcze

Niemcy po przyjęciu
* ultimatum.

Po ti-zydnlowych debat?eh w  parlariiencie
droga. Twarde lata, lata walkj z biedą, walk' z za- Pzeszy udało się waeszcie kanclerzowi V7inhowi 

'cofaniem 1 Uermioią. Przebył tę drogę. I dziś — 'zdobyć woium zaufania. WJtum to dbszłe jedmk 
już nie pamiętani, pó jest wspoitnniapem pnzemó- d t skutku dzięik. poparciu niezawisłych socjalistów, 

'wierna, a oo refleksją — wraca do wsi niezmie*- którzy są zwoltmukarni przyjęcia i wykonania uJ-

ANDRZEJ STRUG. 1

Wyspa zapomnienia.
i.

Przez nądfoidzki <swój trud. któremu pó'doJąć 
mógł i tszcze, ohoo Co chwMę rypadoły mu ręce, 
ciężkie jak kłody, przez róespane swoje ru&t, pi zez 
nieustający zd< się iod lat cafyoh s.wizd wchm  
i ryk oceanu, przez ciężkie odurzenie rumem, któ
ry pili oo cnwję wszyscy, brodząc po pas w sza
lejącej na .pokładzia wod-ae, czepiając się wszyst
kiego, by nie dać sie p o rw a ć  przez Jakieś
metne okienko, które odsłaniało się chwilami. Jak 
przez sen — wiedział, że mija tej burzy trzeci 
dineń, trzecia noc *

Zdrętwiałemu rękami pó' omacku wa*ąs»l jar 
kieś twarde, przentolcłe sznury, zwijał płótną, 
sz tj^n e  jak blacha, rąbał, oduzicrał i ciskał .pn&jz 
kaiwały drzewa, waląoe się wciąż zkądś z góry, 
dźwigał wespół z iimymi niewiadome ciężary, ecjlś 
przesuwał, zatykał. Zataczał się, padął, cziułgał sta, 
hmąc wn wodzie, podnosił się i znormi czynił nie
wiadomo co i nT-wiadorno poto na tym niepoję
tym świi*t cte, który warosił się pod niebo i zapadał 
się coraz głębiej, gjiiUtąc boleśnie pierś, serce, 
mózg. Kołował on. i ko‘oiwało sta wszystko w gło
wie. Przewalał się świat ną obie sw’oje strony 

! i w tył, i w przód, i w bok, i na skms, przewalał 
#.sta do gón nogami. aMzal wynurzał i wlecz.

nie wciąż jeozcze ate mógł zatonąć. T rzeoi dzień, 
trzecią noc.

O świcie ujrzał tuż obol. siebie jak murzy* 
Peter Wynhap, trzymając się burty, drugą ręką 
przechylał buteiil.ę z nunwm- To trwało nieznośnie 
długo, jak na jejgo ntePiakromione praguielnit. 
które zbudz ło się w nińi zajadle. ,JTośó!‘‘ -k,-zy- 
knął i wj ciągnął rękę, po 1 u elkę. Ą ciężki że- 
fazny blok wraz z kłębem Im urwaj się zkądś 
i  rżnął w  sam jeb murzyna. Pot ta wierzgnął 
przez bartę bosemi czamemi nogami ó' jaśno żół
tych podeszwach i znjk-1. P'ć! Pić! Pog-mil w  bu
telką, toczącą się po deskach kędyś w dół i usi- 
tował ją schwytać.

Napjóino czołgaj saę na kolanach. macając 
zdrętwiałfjnń rękami. Butelk?' igrała, i ctekatąc co
raz K i w imią niespodziewaną stronę i drwiąc 
z menm, wylewała ze siebie be® litości ostatnia 
resztę. Wściekły dopadł Jej, gdy już byłą próżną- 
Z zamachem cisnął nią ó deski aż prysła- Osza
lały z bólu pragnienia, śpieszył się ku kapitańskiej 
kajucie i pełzał na. kolanach. Długo mocował się 
z klamką u drzwi, omdlewał z wysiłku, klął i pro
sił. Wreszcie drzwi ustąpiły-

fW m a ł weń okropny zaduch. Wiyrtaw ru
mu, smród mórsłdlj choroby i duszne gorąco o- 
„dćbrały m  resztę ał. Leżał w pnocu. nSemosrąc 
iię dźwignął i dyszał ciężko wpatrzony krwa- 
weapi * ticzami w kapitana, rozwalonego na pryczy.

  Kto ty?! Precz! Drzwi! Drzwi!!
Nia. krzyk tyrana drgnął ze strachu i na 

mgnienie oka poczuł w sobie resate dawnego 
psiego posłuszeństwa- Porwał sie, ale taż było za-

póżit„. Fala chłusinęxa szęnctóio. zalała całą kaiutę, 
zabrąła łóżkó — z wody ste-ezafa przez cn?wę 
tylko głowa k!?pixana, jego czerwona obrzęgla 
twanz i oiuzy okrągłe ze wś( .eklości. Lcuskot wody 
głuszył jego wrzaiici.

Wnet, za pocuyleniem się statku, wylais sie 
wóda z kajmty strumieniem, i Jorg pośpiesznie za- 
trzasnął za Sobą diawi. W  półmroku wnętrza 
rozlegało '-de ciężldt, rytnaczne. stękanie, prze
platane tłumŁmeini prze® czkawkę urywanera-i 
klątwami. Jcirg już się nie bał. Wszak kam tan nie 
może się poruseyć. Strzaskane piaiwe ramię "ma, 
g”ubó orndtaine szmatami. Lewą ręką zaledwie 
zdołał się utrzymała <za brzeg wn^ka -t potoczyłoy 
się niewątpliwie za pćjąrwszem przetdiylerńem się 
okrętu gdyby go nie ipr ldSpiera,’ ze wszystkict sił 
wtórny do ostatka psiak, óbraydliwy, kapłański 
plubioriiec mały Toineib. Chłopak szerokc rozwrar. 
temi oczami patrzył nai śmidka. ktćiy wdarł dę 
dt ka iuty v ładcy i napuścił tvłę wody

Aie groźry władca jt ctsał tylko i zgrzytaj żę- 
(bami z bólu. Joar p Idszedl śmiaio do berytkd 
i, ukląkłszy jak u siebie w (tomu, toczył rumu do 
bia^zanki kap4itańskiej, rozlewając obisrie dporo- 
oeijjny .płyn. Chciwte pociągnął raz i drugi, odea- 
wał usta od bJa.chy i pódriósiszy ją w  góre, za- 
wojał ttobrypłym głosem, przekrzykując gwizó 
wichru, ryk wody i poteżnę uderzenie jakiegoś 
łańcucha, który urwawszy się skądś, trukł razyc 
razu w ścianę kajttty.

CC. d. oJ
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ttnwłum. Natomiast rirenriecka par^ja lndówa i (na
rodowo KberaEi), mimo próśb i zaklęć ze strony 
iWSrtha, odmówiła udziału w głosowaniu.

Ludowcy w ogóle nie ustalał# jeszcze sweglo 
stanowiska do republiki ."Bemieokiej i to jest po- 
.wodem, dlaczego Scheademarowcy pod żadnym 
varunkri.m me cbcą naizem z nimi siedzieć w je
dnym gabinecie. Lecz nie tylko tendencje monąr 
chiczne zmuszały ludowców do odmownego sta
nowiska w stosunku do przyjęcia ultimatum. Kie
rowały nimi również i pobudki materialne, albo
wiem part,ja ich jako '^artjia wietócoh właścicieli 
dóbr i fabrykantów, chciała sobie zarezerwować 
wuhią rękę w dyskusji nad nowymi projektami 
podatkowymi, a  szczególnie nad poda.tkietn Węglo
wym i podatkiem od zmiany własności który 
godzi głównie o kieszenie jej zwolenników.

Nowy rząd opiera się na centrum, Socjalistach 
prawicowych IscheidemajiOwcadw i demokratach. 
Jesfcto rząd środka, którego trwałość może być 
równie dobrze zachwiana tok ze strony prawicy, 
jaku też lewicy

JeduaiKOwoż stosunki zewnętrzne umocniły 
Poniekąd rząd Wirtha. Silne poparcie Anglji ty 
sprawie gór,noś'ąsKiej i pewna ustępliwość Biiaji- 
da, którego ostatnia mowa wskazywała na. pecyną 
zmianę frontu w kierunku Niemiec, tudzież ostro
żna oo.e:n-ce zwolnienia zagłębia Ruhr wywołały 
w Niemczech wielkie nadzieje.

Te stosunki poniekąd tłumaczą nam pogor
szenie się dla nas sprawy śląskiej. Usuwanie po
wstańców przez wojską angie-lsLe może być re
alnym krokiem w kierunku spełnienia życzeń -nie
mieckich. O kwestii górnośląskiej mówiło się w 
sejmie Rzeszy wprawdzie z pewnym niepokojem, 
jednakowoż wszędzie przebłysłdwała nadzieja, 
że koalicja nie zgódzi się r-a oddanieSląskaPolsce. 
„kióraby nie wiedziała, co z nim zrobić, chyba, 
żeby wielki przemysł doprowadzić do zupełnói(?) 
ruiny“. Argumentem tym suggestjcnują Niemcy 
nietylko siebie, ale i koalicję, która pnwdopodo- 
bnie bierze gb zupełnie serjo.

W każdym razie Niemcy przez przyjęcie ul
timatum zyskały bardzo wiele. Ta pozorna i do
brze obliczona ustępliwość jesit dla nas niezmier
nie niebezpieczną. Wysitarczy tj lko zwrócić uwa
gę iią niedawne przomówienjiie totrdn* Olaimber- 
laina, który zupełnie otwarcie przyznał się, że 
Angija potrzebuje Niemiec Jo odbudowy Rosji, 
która- swą wschodnią polityką może przyprawie 
potężny dziś Albicn o katastrofę.

Jeżedi dyplomacja Polska; riie wkręci się mię
dzy iraieresy angielsko-Rosyjskie  ̂w charakterze 
choćby pośi edmka lecz wpuści Niemcy, to uioże 
się Polska znowu znaleść w bairdao -niebezpiecz
nych kleszczach. Jeżeli Polska nie wyzyska swo
jej znajomości terenu rosyjskiego, która jest tak 
poważnym argumentem dla Chamberlainem, aby 
właśnie Niemców użyć dlo eksploatacji Rosji, tó 
gotowiśmy przegrać bia-rdzo wielką sta.wkę i dożyć 
tego, że Niemcy pb przez naszą głowę będą cią
gnąć zyski z Rosją, wyzyskując swój wpływ w 
kie-runku uszczuplenia, a nawett zniszczenia pań
stwa. które dziś dla nich jeszcze ciągle jest pań
stwem „sezonowem".

«■ K>

Spis ludności.
Radia mir^strów na posiedzeniu w ćfliu 9. cz-er- 

wca uchwaliła między innemi rozporządzenie wy. 
konawcze do Ustaw sejmkywych z dnia 21. paź
dziernika 1919 r. il3. maja 1921 r. o powszechnym 
jednodniowym spisie ludności.

Równocześnie odbywać się będz® spis do
mów, mieszkań, góspodarsttw rodnych i zwierząt 
domowych-

Perxęszy ten w wolnej i niepodległej Polsce 
Spis ludnbso., który ukaże nam strukturę ludności 
Pausir*  Polskiego pod względem narto do wóśdo- 
wyni, wyznaniowym, kulturalnym, zawodowym i 
gospodarczym, odbędzie się dnia 30. wrześnią br. 
Należy się spodziewać, że całą ludńóść. oceniając 
doniosłe znaczenie kulturalne i państwowe po
dejmowanych spisów, będzie starała się dbpomódz 
do ich powodzenia, orzez ułatwienie pracy urzę
dnikom SDśsowym.

Sprawy ukraińskie.
DEUKRAlNłZACJA UKRAINY.

Władze sowjecko-ukrańskie zabroniły przed
stawień w języku uKramsuan („Izwiestja Odesdka- 
wo Jspołkoma" z 25. IV. wedle „Ukraimpressu").

NOWA ORGANIZACJA EMIGRACJI Z UKRAINY.
W Wiedniu zawiązał się ukr. Związek naro

dowy („Ncyjonalrryj So-m“)> stojący przy pnagra- 
htfe Ukr republ. ludowyj. Orgaujzacsa ta Lczy na 
poparcie kół francusKich, którai gotowa jest po
przeć każdy poważniejszy ruch anty boisz ewick i.

PROCES MOSKALOFILÓW ŁEMKOWSKICH.
V/ Nowym Sączu odbyła *się i-uzsprawa przed 

sądem przys.egłych przeciw agitatorom „russkim" 
z ŁemJ (./«szczyzny. Wśród obuońców zasiadł w 
myśl ,,wspólnego frontu amypolsktego“ 1 lwowski 
SD. ar. Haokcwycz. Oskarżonych uwożkomk

l  prasy ruskiej.
BLOK „BIJRŻUAZYJNY“ U RUSINÓW.
Niedawo odbył s ę  'zjazd partii emRow ej ga- 

licyjsKO-ukra-ńskiej wraz % doczepkami kleryIbal- 
nyrni i „radykalnymi11.

Socjaldemokracja zbojkotowała ten zjazd, Mc 
dziwnego — towarzysze z ,.\vpeied!u“ uznali 
Ukrainę sowiecką za Ujcramę i wtórzą, że pral^r 
tarjaoki ,Jux ex Or-cnte". Przeawnie „irudio- 
wicy“ z „Ukr. -Wistnyka" liczą więcej na jęłdiną 
z mafji kapitał1 'stycznych Zachodu, niż na markso- 
wsko-m.oskl.ew ską czerazwyczóukę — i wyp'sują 
przykre rzeczy pod adresem socjalsrów, przypl- 
sując im winę, że państwowość ukraińska tak ry
sowała się, ilekroć do życia ją w ubiegłych latach 
burzy wołano. Zaczęto te ?*akr w „U, W.“ z Ib. 
fcun.; n/e pierwsze zresztą, ale w tonę więcej ner
wowym trzymane, n-'ż f.Bpiki na Naddniepizań- 
ców, które przed paru miesiącami zdobiły ten sam 
organ. Do tych su'! generis przyczynków listory- 
cznycli wrócimy jeszcze.

PIERWSZE REALNE KROKI
tak nazywa ,,Ri'dlnyj Kraj" wezwanie wszystkich 
stronnictw do rządu dc uporządkowana stosun
ków; polsko-ruskich „R. (K. ‘ wytyka rządowi poi 
skitmu, ż© dotąd dla społeczeństwa połsk -ego nic 
m;e ziob ł. Podkreśla, że praca nad ułożeniem w a
runków spółżyda obu narodowości rn-usi oyć pod
jęta przez czynniki obu narodowość;', że z Rus 
muszą być do tego powołani ludwe, z)nn(tący swój 
naród i dążący do jego: rozwoju gospodarczego 
i kułturalno-narudowego, wtedy tylko b“dfeie mo
żliwa współpraca z Foliakami dlai postępu ludz
kości. -

Z nbrad  S ejm u.
Warszawa. (PAT. Sejm __ Posiedzenie 234. 

Przystąpiono do obrad nad projektem u s ta w  ó 
wymiarze podatku dochodowego i majątkowego na 
TO1% 1921/22.

P. Rząd (nar. lud ) przedstawił sprawozdanie 
komisji, ponadłió konśsji. wnosi rezolucję, dot^*1 
pzącą spopularyzowania podatku wśród najszer
szych warstw ludności. -

P. Dębski (lud.) wnosi '■ezołucję: 1) Sejm wzy
wa rząd, aby w najkrótszym czasie przedłożył 
projekty astoiw: o  podwyższeniu normy podatku 
przemysłowego! i handlowego w stosunku do spa
dku waluty ; p:qjekt usliawy 0 nadzwyczajnym 
podatku bankowym, ód towarzytw akcyjnych, 
przedsiębiorstw handloiw^ch i pratmysłowycn; 
projekt usitawy o podv jższeniu podatku od przeć- 
miotów zbytku, zysków wc .ertnych i protfekt u- 
sfiawy o jednorazowej daninie na rzecz państwa;
2) Sejm wzywa rząd dvi przyśpieszenia wiortóY/ą- 
dzenia w życie ustawy o pożyczce przymusowej;
3) Wzywa się rząd do zorganizowania względnie 
.do reorganizacji w najkrótszym czasie komisji 
szacunkowych do1 wymiaru podattlcu dPciwdowego.

P. Watfsłak (n. zj. lud.) prpanuje od 7/10 do
chodu.

P. Mólraczewskl (śóc-) prenonu:© pewne zmia
ny poszczególnych artykułów oraz rezolucję —

wzywającą rząd do przedłożenia planu pooatku, 
według którego ko!ejno w miarę wzrostu wpływu 
podaliu dLchodowego będą zniżone p -da- ki po
średnie od artykułów pierwszej potrzeby.

P. Waszkiewicz (n. p. r.) omuwSa krytycznie 
ustawę, przy ozem od.n©si wrażenie, tend'.-r;CVą 
większości Komiki było 'oszczędzać wieś i małe 
osady, a przerzuca ć ciężar podatków' na mi sto 
5 osady przemysłowe, oszczędzać klasy boga-e, a 
Źrziicić dężar n« idrrisy ubogie.

P. Gdyk (chrzęść, dem.) wmosi poprawkę cło 
art. 1. ustawy, zmierzającą dc podnies en.a skali 
doebutnu podlegającego opodatkowarću z 8.000 na 
10.000, z 10 tys. na 12 tys., z 12 tys. na 16 tys. 
i z 14 *y's. na 2C tys.

Wcemin. Rybarski daje szereg wyjasn^ń, 
zwalcza zarzuty czjncne przez przedmówców i 
prosi o odrzucenie poprawek, kióre zmierzają do 
POdwyższema minimum eg-zystencj, zarówno w 
interesie skarbu, jak i polityki społecznej.

P. KoFis^er (Pr. Konst.) oświadcza, że rezolu
cję p. Dębskiego należy rozumieć jako prograan 
pewnego koła posłów i odesłać do komisji s:- ar- 
bowej. Zarzuty Mornczewsk cgo w stosunku do 
przemysłowców b. Kongresówki są niesłuszne.
Co go żądań zaś, by po-Yfol. znosić podatki spo- 
żywetze jako niesprawiedliwe, sądzi, że oez tych 
podatków obejść się nie będzie można.

Ustawę przyjęto w drugiem i trzec'om czy
taniu wraz z rezolucją komisyjną; wszysdr.c inne 
.rezoJucie odesłano do komisji, a poprawk rd- 
rzuoono. ^

Po referacie p. I?e»-iPk£ flud.) przyjęto w 
drugiem i trzeciem czytany ustawę, podwyższa
jącą Kczfcę wiceprezydentów m. Krakowa z 3 na 4 
i znoszącą różnice fóerardi czme między wcepre- 
zydentami faac, ze prezydent będzie miał możność 
powierzenia każdemu z nich swojego zastępstwa.

Po referacie p. Dymowskcgo (ki. m eszcz.) 
przyjęto rezolucję w sprawie własności i eksploa
tacji kolejek, które dawniej najeżały do cu-krowni, 
a zostały im odebrane przez władze okupacyjne, 
oraz w sprawie zaoezp eczerto rukrownioim siły 
przewozowej podczas nadchodzącej kampanii.

P. Szymański (nar. lud.) omawia sprawę 
'wniośku p Steinhausa co do terenów 'sąsiadują
cych z rurociągiem Jasło—Corfce i przedkłacra 
ustawę, aby wzdłuż tęgo rurociągu wyłączyć od 
orzjmusu parcelacyjnego pas ziemi na przestrzeni 
1 kilometra.

P. Stapińskl sprzeciwia się tej ustawie, po- 
czt^r edesłano ją do komisjii rolnej i przemysłowo- 
handlowej.

Następne posiedzenie w czwartek, o godz. 4 
Pi^poludniu.

•--- ©u—— ■

Z komisji sejmowych.
Warszawa. (PAT.) Komisja spraw zagrarticz- (

nych wysłuchała sprawozdania, deiegata bruksd- I
skiego p. Lukasiewicza. Na wn-.osek przewodrJ- 
czącego maiteijał przekazano podkomis*. wileńskiej 
do rozpat zeti a. Przystąpiono^ następnie do obrad 
mad wnioskiem posła Bryla, skierowanym przeciw 
działalności, posła ks. arcyb. Teodorcw.oza; w. 
Rzymile. Na idaisiejszem zebraniu załatwiono część 
pierwszą wniosku, dotyczącą zarzutu, jakoby ks. 
arcyb. Teodorom toz oskaiżał P. S. L. o dzałal- 
•ność wrogą kościołowi. Po dyskusji przyjęto 
wniosek p. Dubamowicza: „Kombja stwierdza, że 
na zarzuty P..-S. L ni© złożono na komśj; spraw 
zagranicznych żadnych oowodow“. Wniosek ten 
przyjęto 16 głosa-m' przeciwko 11 za wstrzyma
niem się 4 posłów od głosowania. Przyjęto na
stępnie jednomyślnie wniosek p. Kiemika: „Komi
sja snraw zagranicznych Wysłuchała byłego posła, 
przy Watykaie p. jKowutsbego jako śv 'adka“.

Kom?sja adihinistracyina rozpoczęła obrady 
mad stosunkami adnT trstracyjno-pr awnymi na 
kresach wschodu di. Dyskusj nie wyczerpano.

Komisja oświatowa przyjęła do -,y iadomości 
wyjaśnAfflia mwsitra Rataja, iż w  Bydgotstzczy, 
otwarte zostało studjum rocznie gospodarstwa 
wiejskiego o typie pomiędzy średmern a/ akademi
ckim zakładem naukowym. Cenzus naukowy wy
magam' Pizy przejściu na to  studjum jest 6 klas.

Kom/sje skarbowo-budżetowa, zdrowiu publi
cznego oratz przemysłu { handlu odbyły zebranie 
wspólne. Plreyjęto iwnkt 3 art. I. nowei do usta-
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1
w y  antyalkoholowej w brzmieniu nasi.ępu:ąceim. 
..^mntieffszenie i; cacy m ejsc dfet^canej sprzed ąlży 
.łub wyszynku napojów alkośKłtowycłi następuje 
zasadtrrzo począwszy od l. styczni* 1931, termin 
ten jednak może być przedłużony d(. 1, 1. 1923“.

flitowy 36 ^i!ąt»ka.
, OD UKŁADÓW Z GEN. HÓFEPEM ZALEŻY 

WOJNA LUB POKÓJ.
•Bytom. (EE.) Radio. Rokowania komis? mię

dzysojuszniczej z oddziajam powstańczymi zac 
kończyły się trwają tylko rokowania z  przywód
cami oddziałów niemieckien. Dziś na odcinku po 
łudnkrwyrn atakowaili N;emcy z udziałem armat 
pobwych oraz ciężkich dział. Niemcy zagarnęli 
chwlowo Markowice," skąd jednak natychmiast 
zostali (wyparci. Władze koalicyjne zdecydowały 
się na najenergozniejszy krok w stosunku do od
działów IJocffera. Dnia 14. bm. upływa lennu 

^odwrotu powstańców strefami. Przywódcy wojsk 
poiskich oświadczają, że rozpuozną wykonanie 
planu odwrotowego pod warunkiem, że Niemcy 
uczyną pjbdcląnie. Od przebiegu' dzisiejszych ukła
dów komisji międzysojuszniczej z gen. Hoefferem 
w Opolu zaueży wojna lub pokój na G. Śląsku, a 
może i w Europie. Niemcy wystawili dotąd około 
70 tysięcy doskouafe wyekwipowanego żołnierz...

MiMO WSTRZYMAN'A AKCJI ZAC7EPNEJ ZE 
STRONY POLSKIEJ — NIEMCY ATAKUJĄ.

Bytom. (EE.) Rado. Główna kwa te, a po
wstańcza zawiadamia, że mimo wstrzymania akcji 
'zaczepnej ze strony polskiej, Niemcy zaatakowali 
Zębowice, Markuwice i Nędzę.

JEST NADZIFJA POROZUMIENIA SIĘ.
Warszawa. (EE.)Radjo. — „Kurier War itaw. 

ski dowiaduje się, że prawdopóduW® frndcusLi mi
nister odbudowy Lóucher oraz niemiecki mfhister 
oxlszkud°w'ań Flatlieoau dojdtt do pott>żuttfiaoi&. 
Między innym} k„nferować mają Onf również w 
sprawie górnośląskie}. \

VI RACAJĄ WRESZCIE DO SWEGO *VATEk- 
LANDU“.

Bytom. (EE.) Rad/Ó. “  Polski „Czerwony 
Krzyż“ organizuje ewakuację Niemców pragnących 
opuścić Górny Śląsk. Dn;a 16. bm. wyjedzie stąd 
pociągami otoofo 709 Niemców. Polacy gwarantu
ją ewakuowanym bezpieczny przejazd-

KRZYŻACTWO OD WIEKÓW SYNONIMEM 
GWAŁTU I BEZPRAWIA.

ByfJm. (EE.) Radjo. — Z pówU*tu oicskiegó 
nadchodzą wiadomości o £Tv fMCb iHemieckioh,
zwłaszcza po wsiacn, gdżie załogi koalicyjne prze
bywały y  ótko.

NOWY OKRES WOJNY GRECKO-TURECKIEJ.
Paryż. (EF,) Z Londynu donoszą, że już roz

poczęła się nowa kampania grecka przjoiw p-r- 
loiii tureckim na morzu C żarnem, Akcja wujsk 
greckich, wywołała n-der ujemne w rażeni w An- 
glji, która bardzo niechetnie przyjęfo wHacumość
0 wznowieniu wojny. Prasa jednomyślnie wypo
wiada się przeciw jakiejkolwiek interwencji W. 
Brytanii w obecnej wojnie na wschtodiae.

SFKRETARJAT LlGI NARODÓW O SPORZE 
POLSKO-LITEWSKIM I O JEGO zAKOŃCZfcNlij

Paryż. (LE.) Wychodząca tu g&zeta ,Pośle
dni a Nowost,u utrzymała z sekretariatu Ligi Na
rodów następujące wyjaśnienie W kwóstjl sporu 
polsko-litewskiego: Na przewodnicsącego konfe
rencji brukselskiej Hymansa padło niewykonalne 
zadane pogodzenia sprzecznych interesów Polski
1 Litwy kowieńskiej. Obecnie istnieją 3 sposoby 
załaitwienia te*o zatargu: t) dobrowolne pórozu- 
toenie się Potski i Litwy teuw.; 2) porozumienie 
przymusowe; 3) wcina nuędizy obu państwami, 
ktÓTa jest w tej chwtii niemożSiwa. Ani jedna więc 
z  atfejfnstyw niema wWoków urzeczywistnień ia. 
Stan rzecż-y przypomina sprawę Fiumy. Zakoń
czenie sporu polsko-litewskiego będzie podobne. 
Skoro zarówno Połska, jak i Litwa przekonają s ę, 
jaką szkodę wyrządza, im Obecny stan rzeczy, 
spór rozstrzygnięty zostanie sam przez się.

W PRZEDEDNIU PACYFIKACJI GoRNETO 
ŚLĄSKA.

Londyn. \PAT.) W oupowiedfei na interpela
cję ,(świadczył Chamberlain w Izbie gmin, że 
przybycie po»i!ków na Górny Śląsk upc.wnżnia do 
nadzftji. żc pokój będzie tam wkrótce przywró
cony.

PÓINCĄRE ZA ZBLIŻENIEM POł^KO-CZE- 
ŚKicM I O KRWAWEJ FARSIE GEN. H OPER A.

Paryż. (PAT.) W „Revue des Deux Mondes' 
Poincare omawiając ostatote wypadki daje wyraz 
ZuidowoienKu, z powodu utworzona się małej ora- 
tunity, której podstawy starają się rozszerzyć Ta- 
ke Jonescu i Benesz Po zawarciu konwencji woj
skowej czesiio-myo-sił ow, ańskej i czeskw-rurnuń- 
skiej przez pośredni s o j u s z  rL.nunsko-iugosłowiań- 
ski. Jeżeli — pisze Poircare — Rumunia i Jugo
sławia będą się mogły poroaumuc w sprawi© iBa- 
nafu i Te.uiszwaru, bęaze to wielkim krokiem 
naprzód na drodze dio rzeczywistego sojuszu. 
Z drugiej strony — pisze daiej Pcrncaire — Polska, 
która nawiązała węzły tylko z  Rumunią i trzyma 
się jeszcze zdaila od Czechosłowacji, wskutek d t -  
porozum.eń, które dotąd pozostały, zaczyna do
stosowywać swoją akcję do malej eintcnty. Blok 
wschodni oraz centralny tworzy się pou.iału, ale 
Jest — trzeba to przyznać — o wiele bardz1 ej je
dnolity, aniżeli blok zachodif. Poincare ubolewa, 
że FTaincjai nie objęła przewodnictwa w rn/wsta
waniu tego ugnrpow unia.

Omawiając solisz fraiicudko-augfielstó, nad 
którego pi z/evrbwddzeniem pracował lord Derby, 
Poincare spodziewa się, że będzie om najlepszą 
gwarancją przyszłego pokoju, pokój ten jtóiiakże 
zdaniem autor*, powinien mieć charakter ściśle 
obronny. Franfcfcf powinna się wysuzegać przede- 
wszyśtfciem wls^ystkicn Pizymuerzy. lctóreby ją 
iHOgły pośrednio doprowadzić do nleipóżądamych 
niepu-rozumłeć ze ^tan.mi Zjednoczonymi. Przy 
tej sposobności przypór. na Pcincar© sojusz an- 
g ̂ isko-japoński i 'wskazują że Francja rowlnna 
sobie zapewnić całkom t̂ai swobodę poltyki w ted 
sprawie.

Omawiatąc sprawę Górnego Siąska ora» ^pra
we polityk’ Frairc^1, wprowadz^riK j znńaną stano 
wiska Niemiec, Poincare przestrzega rząd francu- 
Sici przed niebezp eozeńg*Wn Poincare kończy 
swój artykuł słowami: Jeżeli krwawa farsa gen. 
Hofera trwać będzią nadal, przekonamy się, że 
polityka gwarancji miała swoje dobre strony i że 
luidszwdł czas, aby ją au.omatycznl.e zastosować. 
Górny Śląsk należy ratować w zagłębiu Ruhry.

POWIT ANIE PRZEDSTAWICIELI GRUZJI 
W SEJMIE POLSKIM.

Warszawa. (Tel |wł.) (G.) Na dzisiejszem Po
siedzeniu Sejmu obecni byli w loży marszałkow
s k i  p OzełienSdze, marsz, sejmu gruzińskiego
i p. Ran,-inli, min. spraw wewn-, którzy przybyli 
do Wiitózawy w  speajainei m-sji. P t  wiitat! ich 
lnarrzafek oras przedstaw .ciele klubów. Wt 
czwartek odbędzie sir .konferencja tej fflteji <h 
przedstawicielami wszystkich frakćji sejmowych

SZEF POLSKIEJ MISJI REPA IfcJACYJN^I 
POWRÓCIŁ Z MOSKWY DO WaRSzAWy .

Wai»zawa. (Tel. wf.) (G.) Przybył wczorau 
z M6skwy do Warszawy p. Zi©leziński, szef pol
skiej misji repatriacy.me; w Moskwę.

PRZESILFNIE GABINETOWE W LGTWlE
zażeg nane:.

Warszawa. (Tel. wł.) (G.) % Rygi nadns,Na do 
Warszawy w-adamoió, że na Łotwie imuęło p.ze. 
silenie gabinrtowe, a misję utworzenia rządu o  
trzymał P. Mejerowica min. cpraw zagranicznych. 
Gabnet będzie koalicyjny z większością iu-
ÓOWOOwą.

POSIEDZENIE PADY NAJWYSw ZFJ ODBĘDZIE 
SIĘ Z KOŃCEM CZEjRWCA.

Berlin- (PAT.) „Temps“ dwuosl. że ttajbłiisze 
zebrasie Rady Nirwyższej odbędzk* się prawdo
podobnie z końcem cżerwc* br. pod warunkiem, 
jeżeli w ciągu najbliższych 2 tygodni nasltąpł na 
Górnym śląsiku wyjaśnienie syttraoji i usibokóje
nie. a n&cho jeżeli wypadld na wsel.cudzie umożli

wią rządon, koalicyjnym uślalenie wspóhw} bM 
pOfityki-

P .KAWA* AMI Z4FEWMA NAS O ŻYCZLIWO
ŚCI JAPONJI,

Warszawa. (PAT.) Pu»eł japoński w W ar^au 
wie p. Kawdkaml w wywlaazie że współpracownic 
kie,u ..Kurjena, Polskiego" oświadczył, że zrobi ze 
swej strony wszystko, by afery liantwowe w Ja
ponia usposobić 'jak najlepiej ,dSj' Polski. POslał 
właśnie do Tokio szczegółowy rftpóiit i z całego 
serca futagflle jak najpomyślniejszego dla PUiski 
wyniku plebiscytu.

c ó r k a  r o Ł s r o jA  Ku s t o s z e m  ja s n e j  
p o l a n y .

Moskwa. (PaT.) Ws«.(xhroKyj5lJl koiwtęt wy- 
kHuaw^zy mianował córkę Tołstoja Aleksandrę 
kustoszom Jasnej Polany.

r a t u n k o w a  a k c ja  ż y w n o ś c io w a  
: s o w ie t ó w .
... M°Skwa, (PAT.) Komislarialt ludowy dla a- 

piowizacji zamówił zagranicą 85O.Ou0 ^udów mąld,
61.000 pudów cukru 751.000 pudów roślin strącz
kowych, 80-000 pudów konserw wieprzowiny,
49.000 pudów koKuStrw mięsnych. — Towary te 
mają być wysyłane wprost do Petersburga j prze- 
zna.czout są wyłącznie dla robotmków.

POGŁOSKI O POROZUMIENIU SIĘ WŁOCH 
I JUGOSLAWJI W SPRAWIE RjEKi 

Belgrad. (PAT.) Prezydent ministrów, Pasicz, 
przedii izył Wuzoraj Radżie ministrów 'propozycję 
nządi włoski^g j, by oartt w iRKce używany był i 
administrowany wspornic- Pada, ministrów rde u- 
konc.zyfia jeszcz0 oyskusfi w tej sprawie. Na ijo- 
sśftdzeniu R ajy ministrów dbmaguno się odbuuc- 
wy ponu Baires j wykonania traktatu zawartego 
w Rapalló. Ricdl?' ministrów dementuj? wiaajmośó 
dzienniKÓw włoskich Cc do rzekomego pmozu- 
mienia w tej .sprawie.

Uroczystość POW/w Tarnopolu.
(Oć naszego korespendenta)

TmuPpol. w czerwcu.
Dnia 5. b. m. odbyła się w u&szeir mieśtaa 

wspaniałą urbczyStoóć poLwięoonai pamięcą pole
głych bohaterów, członków P. O W., iycb żoł- 
iiierzy-ryo rzy, Co to szli obrem, lasem przymie
rając z głodu ozaserr ai laedy wkionou śmierć utu
liła skołatane tułaczką głowy, to z krwi ioh.bumej 
ludzi wolnych wyrastały nowe pokolenia bojo
wników za sprawę polską. InicjatOTełn uroczy
stości by? tutejszy Związek strzelecki, który acz
kolwiek niedawno założony ogarnął ide? swoią 
lizane zas/tępy młodzieży miejskiej i ludu v iej- 
skieLU

Na ohszTnym piecu Domiułkańsi- iti stanęły 
w czworoboku Związek strze*ecki. wotaAv>, soko. 
Jy i tłuany patriotycznym duchem przejętej publi- 
czuroKci. Po msizy św .przemówił .gen. Januszaj- 
tis, następnie rozdał między zrsfużomicii w cza
sie waiki ukraińsku-polskieJj odznaki „Orlęta", ą 
kapitan MiaJsk naczelny komenóent Z. S. w W ar 
szawie rozdał krzyże P O. W.

Następnie ularamwal się pe-Niód na> cmentarz, 
gdafle na nwgiłaeh śp. Dmytrową. Pjpiela, Zim* 
ntera i Srr.iaiia złb; nto barwme włejftoe, trwitc 
przez m łod t^ i ofcoL^znych waoisek i gdzie wy- 
głoseótio kilka mów. Pierwszy przemawiali kup. 
&mia!i, komendant ówozes*«|J P, O. W. i wię
zienny towarzysz pomoiódowatlytii. Ciepło, ser
decznie przedstawił czyny i zasługi kolegów, a z» 
słów moWcy ptiwiatfa na zeb-anym groza Ówych 
sniutnyoh cbwii, a rńwm/reśnie twwzUf się świa
domość swej mocy' f wiara w  przystEsość.

Komisarz musua. dyrektor Leókiewte zazna, 
rssjt esoem dla Pas majia zostać te motsdy, t  ka
pitan Malak? W krótkdem swojem przemówieniu 
ciężkimi s-ówami bił, jak młotem w zgiwnsKfeo- 
nyph, rzeźbiąc W ich duszach progi am pracy dUt 
dobra Nar idu, Równie! przemawsaK Jeszcze p. 
Jankiew icz ze Zbaraża i gospKfen. Jan Btelo- 
wąs z Ihrowicy.

Z cmenltarza udali sfę członkowie Strzelca i 
goście na wspć’jie śniadanie do Sokoła. Wśród 
serdecznego i podniosłego oastróju przemawiali tu
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io i/n ie r P la s k a  prezes Strzelca, p. Zakrzew
ski, gen. JatEuszajtis i kap. Malski,

Godne są pamięci słowa, które wyposiedział 
Tirfody jza^łufżiwy w czacie walk Legionów na ró- 
syjskkn froncie, generał- Epnieroug? jeden z .mow- 
ccrw z oburzeniem podijiosl, ze nie wzięci udziału 
w uroczystość* Ci, którzy siebie uważają za *&}- 
lepszych Polaków, a z pewnością jeszcze w któ- 
remś z pism postarają się uroczystość ośmieszyć 
i ludzi biorących w niej udział obrzucić błotem, 
generał Januszajtis, rua.wWuiąc aló tego zaza.a 
cżył, że nie tędy droga, szkoda ozksu na polem*; 
kę, be pized nami ofc-órnma1 prąca i aby jej podo
łać, inustmy wszys-ide wytężyć siły. L ittóe tam
ci to płazy podziemne, niewolnicy zaborców, któ
rych Światło Wolności razi i którzy tęsknią ao kaj
dan, gdyż w kajdanach tylko żyć się nauczyli. — 
Wychowujmy młode pokolenie, któreby bez I ły  
w oku mogło patrzeć w  słońce, a pnącą i poświę
ceniem całego żyda musimy zbudować granitowa 
gmach naszej Ułczj^zny.

Wspomnienie "ego zebrania świetlane. słone
czne głęboko wryło się w  sercu wszystkich je,go 
uczestników, a . S.

Chybione oszczędności.
Z uznaniem przywitano powszechnie zarzą

dzenie władz oświatowycn, że na referentów 
spraw szkolnych mają być powob wart: nauczy- 
c elę jako najbardziej dó tego powołani. Unzędni- 
cy-prawńcy, którzy poa zabercą rządzili szkołą, 
m'eli otrzymać zajęća zgodna z ich przeznacze
niem, z wyjątkiem niewielu referentów prawni
czych, do spraw ściśle prawnych. To też i (kura
torium Okręgu szkolnego lwowskiego powołał u 
cały szereg nauczycieli szkół powszechnych i 
średnich na relćrfcirtów pumoańczyrh, wyznacza
jąc im za ich czynności skromne zresztą wrma* 
grodzeha dodatkowe, nie stojące w żadnym sto
sunku do tego co nauczyciel w szkole za zajęcia 
naiopowiążkowe według norm ustawowych po
biera, Od tego czat** ustały oslrwone już wŚTÓd 

nauczycielstwa zaniedbania i opóźnienia spraw 
admto. stracyjnych. które dawniej tyle totzgorycze- 
nia Wywoływ ały. I

N estety obecnie zanosi się na recydywę r— 
Wskutek skreślenia odnośnych krcdjuów przez 
ministerstwo skarbu, referenci-nauczyciele musie
liby być pozbawieni owych dodatków, czyli o- 
trzymywal by li-tylleo pfacę zasadnufczą. Jesjt to 
dla nich dotkliwa strata i zanosi się na to, że tłu
mnie powrócą ci referenci do szkoły, do władz 
szkolnych *aś z konieczności wrócą, tfumpha- 
Titer, prawnicy i rozpoczną tam swofc dawne, 
niespieszące się i formaihstycznę urzędowanie, jak 
w starostwie lub 'rzędzie podatkowym. To grozi 
nie tylko nauczycielstwu, ale i szkole f ataki emi 
następstwam1. Zawczasu w!ęc pudnusimy głos o- 
strzegawczy. Budżet nasz musi być oszczędny, 
t0 rzecz pewna. Ale nie wolno oszczędkiić z  usz- 
czerwićem dla spraw publicznych. Znacznie mmej 
automobilów generalskich, salonek wojewódzkich 
i innych luksusów, które niestety ifcak sto rozmno
żyły. ale każda władza musi' mieć takich praco
wników, jakich iej trzeba, nie zaś surogrty gwoli 
taniości! Szkolnictwo jest i tak wskutek braku 
sił i całkowitej przebudowy w ciężktom poroży 
nłu. gdy w'i)C na ,nfetn będą czynicie itakto ra ii  - 
kałne zabiegi wodolecznicze, stan tego może isię 
znacznie pogorszyć. Mamy nadzieję, ze p. mini
ster Rataj potrafi złemu zaradzić, zanim będzie 
zaipóźno! K. Z.

fgraffiiczrte konsj-toty polskie i krajowe laby haai- 
dlowe. Dotychczas otrzymano 700 pozytywny cli 
zgłoszeń wytw órców, którzy wezmą udżiai w tar
gach.

Na r, terńsauj subsł ryppję zgłosuło się dotych
czas 52 udziałowców, którzy złożyli n<a ceie targu
2,600.000 mk. Jest to kwota ststeimkowó mała, 
spodziewać się nateży, ze uzyskoa.ych zostanie 

.przynajmniej 5 milionów mk- Do ministerstw?' 
iskąibu i ^zemysłu i haman, wnie-srpno podanie 
;-o udełeJe-nie subwencji w  kwW e 15 rrmljonów mk. 
■niestety nEj^ska^o od tyioh minfeterorw przyrze- 
<'zenie że uizietoiią zóstemie subwencja tylko w 
wysokość, 10 miliónów mk.

Dotychczasowe koszta rrząćzuito targów we 
Lwvwte wynoszą 1,620 374 mk.

W dyskusji nata sp. awozdąniem pk>wyższ6,n 
zabierali kłos pp. toż. Liitwdnówicz, red. Fryitog, 
dr. Rucker, dyrektor Mertmowiaz, dyr. Jarra 
'i wiceprez, dr. CWIartifcacz, który prrjTzekł imie- 
pfem zarządu miasto jak najw#ęl:sze popareto tar 
gów, poczeui przyjęto do zatwwr<k«ł£ącfcj wiaoc- 
nłości sprawozdanie dyr. Turskie^ó. któremu wy
rażono uznauię za jego dotychczasową nadei gor. 
ftwą i oWóui,ą Jzaar?lnóś6

Następnie po dłuższej dyskusji, w Którt*j za
bierali głos pp. dyr. Turski, wśoepr. dr. St&ftl, dr. 
Rucker, wficepr. Obirek, • Orossmanm, Padewski, 
Uwiera, red. Fryhng, Hoszowski i toż Kułakow
ski z War-1 zawy — uchwaiono, że targi ywchod1 
jrie we Lwowie będą miały chaiakttr międzyna
rodowy — tak sarrfó jak urządzić się mające ta,gi 
w Warszawie.

Z powodu, że żaden gmach we Liwowie nie 
mógłby połnieódć ta,rgów wsdhoantoh tichwalono 
^ostatecznie urządzić je na placu phwystawowym. 
Na ten cel zsoetonie żrekóns!trtiov rany paifoc sztuki 
kosztem 4 miliomów marek. Roboty adaptacyjne 
już dziś rJzpocząć się mają. Przy pktowcy ban
ków lwowskich mai b y t wystawiony ctsobr.y pa- 
wil'0n targów wsch'odnich. Sel.cja rom? postano
wiła wystawić pawilon njtóczio-lei&ny. Trzeci pa
wilon pod a-iwpicjanii r. Zayhartewioza wystawią 
Hafciarze, a Bank przemysłowy zamierza wybu
dować własny patu5llio®. Oprócz tego wojskowość 
przyizekla na cela targu Ićłkj dużych
nam®otóv/ i dwa hangary. Zarząd mtostal przyrzekł 
doptiowadzić ponównie tramf^aj etoktr- na plac 
wystawowy i zaprowadzić tam oówiett&iie ele
ktryczne.

Adaptacja pałacu sztuki i budową pawilonów 
prowadzone będą w tempie przyspitszonem i jest 
wszelka nadzieja, że wszystko na czas będzie gon
towe. tak że otwarcie targów będzie mogło na
stąpić 25. września. Oczekiwane b^rdzi liczne 
zgłoszenia wytwórców i majowy zjazd m  targi 

"wschodnie przedstawicieli sfer hanclowych i prze
mysłowych szczególnie ze Wscłiodu.

Targi wschodnie we Lwowie.
W póniefcaMr wjeazórem odbyto się piod 

przewodnietwern dyr. T jrakioa u a  następnie red. 
dr. Vr«la pos3£-źzeu*d Komitetu wykonawczego, na 
ktorem prezes p. Turski zdawał sprawę z dotych
czasowych czym uśr. Wspoirmiaf o utworzeniu 
9 .-ekcS, które ptcygl towały potrzebny maiteriał 
i pobycie detogac* w Warszawie i Krakowie, 
gdete utworzono dla targów osubne sekcje. Do- 
tychceasowa robJta w sifiłki bogata. Zebrano kil- 
■kamaiście tysięcy adresów i wysłano kilka tysięcy 
pism. W bium* targów prącuje gorliwi© 20 kilka 

.osób. Dotychczasowa: robo.a ma charaiktetr agita
cyjny. Spraiwą targów zaimteresowairtó rząd, za.-

3!o iilS t y i m ĄczS? (trypEf).
Powszechnie znane ze  swej skuteczności ksptułki fran- 
uU3kie EUM1KTIME z  uboratodura Dr. LEPRINCE’A 
w  Paryżu znajdują s ię  w sprzedaży we w szysf-.ch  

aptekach i skUdacn aptecznych. 4»7o 
iWHilll MMDBWDMWDDWB— — ■ P ^ K P W W

K R O N IK A .
K ep crtu ar  t s a tr n  m ie lr k le g a ,

W irOaę »Csar munduru*.
W czwartak »6amson i Daliia,:, tragikomeĄja w 3 

aktacb, wyi tęp Bryduńskiego.
Początek przedaiawied o godz. 7'SO wi»cz.

W e  J L w e w le .
— Pftwrót 11. dywiz^- W tych ćłró cfj przy

bywa' do owych stron rodzdneych na ,Pblout'u 11. 
dywizjo piechoty. Dywizja ta objęła swego cza
su w  obsiadanie P. morze, lasystowiala pnzy wie- 
kopioiiiinym afccśe ^aśiubto z  saorzerr", poczem 
przemiesioma na front północny; brała, udział w 
swiernej kHaninofenzywie grapy gem. Soenkow-1 
wdeiegio i wsławiła się brawurwu-yra mancvTean 
.w splocie operacji, decydwących o tosie Wlasraza- 
wy. Dziiś, spełniwszy swe wojenne zadania* po
wraca, aby poświęcać słę Organizacyjnej prary 
PukojowClj.

— Z karty i. *.* ̂ bc J-1  Stanisław Oleksśrt, stu* 
.dent Politechniki 1-wowsSde.. b. człUtek P. O. W. 
okręgu rzeszowskiego, obrońca Lwiówa, organfea- 
,tor ruchu powsiiańozesso i bojownik ?rm pow
stali czej na Górnym Śląsku, ódznacżony krzyżem

Ob-ony Lwowa. i Orlętami, padł śrruerdą boha- 
je.ską w 21 r. życia1 od. kuii niemieckiej w osta
tnich wiaikach o połskuść Śląska. Pogrzeb odbył 
się w Rzeszo wir J2. brr.

— Ślązatzkl we Lwuwie. Narodowa Organd- 
żacja kobiet zawiadamia, że dna 16. czerwca v/e 
czwaitdc o Ł >diz. 6 wiecz, odbędzie się herbatka 
dla Śiąż.czek, przybywających z wyewczką dc 
L.wowa, ąa którą ẑ P* asza się również i członków 
N. O. K.

— Z Pol. Tow. ^Dzieci na w4eś“. Onegdaj od
było się posiedzenie pełnego Komitetu PoosLiego 
Tow. „Dz eci na wieś", na kiórean dyr. P.robuisK1 
przedłożył plan tegorocznej akcij. Towarzystwo 
organizuje 8 kołonji, m anowicte: 2 leczniczy w 
Raboe. dla dziewcząt na lipiec, ula chłopców na 
sierpień, na zmianę, po 50 miejsc bezpłatnych t 
25 płaitnych; 3 kolonje wypoczynkowe dia dz.ew- 
cząt, mianowicie: w Krośnie, Stołem i Dorri^iiko- 
wicaioh, po 50 mW-jsc bezpłatnych; 3 kolon je wy
poczynkowe dla chłopców (beqpłatne) w Lipin
kach, Wójtowej i Chyrowę, również po 50 miejsc, 
nadto jedną płatną dto uczniów gimn. W-^isy na1 
kolonje pełne sa juiż prawie ukończone. Ognisk 
półkoiorójnych we Lwowie umądza Tow. 7, Ista  
zgioiszoń jeszcze iue jest zaanknięU.

Dr. Poratyńiski jako Piez.es sekcji ogólnej 
kom/tnołi oświadczył, że komisja p0 dokładnem 
zbadar u Ksiąg i magazynów Tow. stwierdzi ła zu
pełną zgodność rachunków i wZjruwy porządek. 
Prezes B. Lewucki wyrazu komisja podz ękowanie 
za prflcę Na wn,oseK rac, Podolskiego zastana
wiano się nal ur7ąizeniem kolon}, morsłrtoj nad 
Bałtykiem na półwyspie He1!. W dyskusji pi zama
wiali: dyi. DęUcka, p. Lang dyr. Mucha, p. Kor- 
dyamek, dyr. Szczurkiewicz.

— Kflrpo acja gospodnto.szynkarska na wal- 
nem zgi omadzemiu uchwaliła podnieść taksę wn>i- 
,sową na, 7.00C mk z? w ys ucznia, ną 300 mk. zf 
wypis ucznia na 1000 mk. za list użóalnie#a m 
300 mfc. a roczną wkładkę całjnków na 1200 mk. 
Pnzetotżuny p. Maksymowicz zaapetuwąj dio ze
branych szynkairzy, by w niedzielę i święta me 
sprzudawailł wódki, a radca magistratu Mazui- 
kiitwicz, że magistral dómaga się tdsłeg'© przei- 
śirzegania ustąWy o zakazto srurzecaiży trunków 
alkoholowych w  niedzielę i ówięta i że najoKtrzej 
fcSgaić będtde wszelkie przekroczenia. Następnie 
omawiano sprawę pertrakftacji pracocfiwców z 
pracowniKami. Przeło'źiQ|ny p. Maksymowicz ó- 
świadczył, że korporacja pragnie tę spuawę zą- 
laltwić ugodowo i zamierza pnzy kuuporacji za
prowadzić Huto pkiśredirtobwa pracy razem 
z współpracownikami. Korporacja załatwić chce 
sprawę w taki spćtóót, aby konsumenci do cen, 
•wymienionych w cenniku potraw dlopłr.caai 10 
proc. diw pracowników ResWrafl rzy  nio chcą 
podbioaó cen, ltcz przeęrwmłt zj.iżyó cSftnfik' o 15 
proc. Delegaci pracow?.i'Ków oświiaciczyli, że prą
downicy nie dążą woaiie do strajku, lecą obstają 
przy tern, aby biitoó pcś-edińatwa pózustałc w ;ch 
ręku a  komisja mieszana i ozpatryw ała zażalenia 
OMłStrónnę. "W reszek ucnwahtoo przekazać komi
sji uregulowanie stosunk" niędzy pracodawcami 
a ,pracownikami. Na Górny Śląsk złożono 6092 mk.

— Czy u na* wszystko t  Ogóbem a nfc bc% 
ógÓaa? Piszą n*m: Wbiurze skarbowrent natłok 
niesłychany no i nąturaitot ogonek. Ludzie, którzy 
chcą wpłacić podatok dódtotlowy, czekają godzi
nami, marnują dćogi czas i %toteczmi< •odąhodzą- 
bez kwitka, albowiem jeden trnceonir pit jest w 
Starkę załatwić wszystkicr interesantów. iMozdby 
dyrekria, która zaczyn?, jśsać dłngto artykuły na 
ł**ttai płaeani'a podatków, saazęła siwą ukcję od te
go. by ósoby, zgłaszające się z podatkami odpart- 
wić ciryWco i... bez ogona.

W  Polsce I na (.wleoiB.
— Ukwłdaoa Banku “usłró- w ęgiterskiego. Z

Krakową ttunosza natń: W  sobUę, 2. ik>» b. r- 
prz:rbecią do Krakowa Sfcwwkw >rowie BAnku atl- 
ytro-węgiersli iegó, a miąrijW-cie: pp. De JVjones 
.Iprzedstewksel Francji), Luzardo (prs edsiawidel 
Włocłt^eucenam: (przedstowSriej Runamii). Pol- 
.skę -tprezjentować będzie były mtoteter ókariju 
dć, Bifińśł4 i acwGkai Taast z Wiednia. Natadj^ w 
spianilB rtfadKcału PTfckj w sptódiżnie po Banku 
ausrtjło-węgerskitn toczyć się będą w  Krakowie,

— Z zazdrości, 2  Krakowa donoszą: W, p ątek 
ofeo?- godz. 10 wieczorem w ntresakaniu niejakiej 
Józeii ACecanikowed. wdowy iarzv. ul. .IbtoeUfmi
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słńej S, zabawiał: się trzej żołnierze. W trałccie 
zaba-wy jeden z n-ich Józef Janicki, szeregów 
urzędu gospodarczego w Podgórzu, powodowany 
prawaopoaobnie zazdrości wydobył browning i 
sfrze-lł do M-ecznifcowej. Kob-eta zdołała umknąć. 
Jeden z uczestników zabawy porwą* płonącą 
lampę i rzucił na, w głowę Jatn-ick-ego, raniąc go 
c ężko. Policja aresztowała wszystkeh trzecn 
odstawiła d,o więzienia.

K O MtUN!KATY.
W y d z ia ł  w y k o n a w c z y  n a c z « ,  i e ] ( i  k o m i 

t e t u  s k a r b u  n ? r o ( ł 9 w e g o  we Lwowie zwraca się 
do szystkieli b n  wyjątku oiganizacj*, powiatowych ko
mitetów popierania skarbu narodowego, innych ciał i ko- 
milelów, które zajmują się, względnie zajmowały, zLiera- 
niem złota i sr bra i in n .ib  darów na skarb narodowy, 
z wozwaniem i prośbą, aby zechciały porządzić natych
miast zwięzłe, pczejizys e, ogólne wykazy zebranych przez 
siebie ofiar i wykazy to przesłały b *7.warunkowo o d 
w r o t n i e  dla użytku wydziału wykonawczego pod adre
sem : Izba Skarbowa we Lwowie, plac św. Ducha nr. 1,
wydział 111. a. o. 2 (1'ungujący jako administracyjne biuro 
wydziału).

Źndane daty są nieodzownie i wcze£«l‘e potrzebne 
z powodu zapowiedzianego na dzień 18. czerwca br. war
szawskiego zjazdu przedstawicieli wszystkich wojewódzkich 
komitetów popierania skarbu narodowego, na którym wy
padnie sprezentować przykładną ofiarność patrjolycznego 
małopolski"go społeczeństwa na cele narodowe.

—O—
— Posiedzenie Sekcj! spiskó-órawskiej Komi

tetu Obrony krSsów zachodnich ,,ćiDęcrz'<e się we 
środę, dinia 15. bm. o- g^dz. 8 wieczór w lokalu 
redakcji „W Obronie Ojczyzny" ul- Chorążczy-zny 
31; — Na posiedzenie to oprócz już należących do 
Sekcji członków zechcą się zjawić wszystkie oso
by, interesujące się speciainae Spiszem i Orawą.

— Towarz. Opekł nud zabytkami sztuki ii 
kultury zaprasza csłonków j wszystkich interesu
jących się sprawami zabytków na posiedzenie, 
które oćbęd-zie się ze współudziałem konserwaltó- 
,a dTa J. Piotrowskiego i inż. M. Osińskiego we 
czwartek, 16 bm. o go-dz- 6 wiecz. miojsk. Muze
um przemysłowem. (Sprawa odibudlowy zaniku 
żółkiewskiego).

Abiturienci óddzl równ. IV. tłumi. we Lwowie
z r. 1905 urządizają zjazd 28. bm. Protsi się Ko
legów o adresy. Dr. lakób Schwarz, dr. Seweryn 
Tomasik, Lwów, SzL-pena 5.

B iu ro  p o ś r e d n ic tw a  n r a c y  B r . P o m o c y  
S tu d .  U niw . W a rsz . poleca jak i lat poprzednich wy
kwalifikowanych kor^petyiorów i korepetetorki, wycho 
wawców, nauczycieli oraz pracowników biurowych. Ł a
skawe zaofiarowania kondycji, korepetycji i posad biuro
wych prosimy nadsyłać pisemnie: Br. Poiriic S 'u i. Uniw. 
Warsz. Biuro Pośrednictwa Pracy, Krakowskie Przedmie
ście 26, lub 6kładać je osobiście w poniedziałki, środy 
i p ;ątki od 7—8 wiecz., we wtorki i czwartki od 1—2 
po południu.

d z n o w ie n ie  r o c z n ik a  P e d a g o g ic z n e g o .
Po czterdziestu latach przerwy podjęte zostsje wyda
wnictwo „Rocznika Pedagogicznego" obrazującego pol
ski dorobek wychowawczy.

Pierwszy tom obejmie rok 1921, zawierając pełną 
b-bljogi afię wydawnictw pedagogicznych oraz ze szkołą 
i nauczaniem związanych, rozprawy o kierunkach i po
trzebach wychowania w Polsce i najważniejszych dzie
łach u obcych. Redakcję stanowią S. Dickstein, jako re
daktor główny oraz M. ( irzegorzewska, J. Joteyko, A. 
A. Kryński, J. Piątek, H. Orszi-Radl rtska, T  Sierzputo- 
wski, St. Świdwiński, Z. Ziemiński. Zapewnioną już zo
stała współpraca wybitnych pedagogów.

Redakc a „Rocznika" zwraca się do ogółu z odezwą
0 poparcie inicjatywy ąrzez składanie przedpłaty pa 
„Rocznik" w kwocie 3-JO Mk. Przedpłatę przyjmuje Ksią
żnica Polska Tow. Naucz. Szkół wyższych. (W arszawa 
Nowy Świat 69. -  Lwów Czarneckiego 12.). Prenume
ratorzy otrzymują „Rocznik" po cenie niższej niż księ
garska. Adres Redakcji — W arszawa Nowy Świat 72. 
Pałac Staszica.

XVII. B. DEPARTAMENT MAGISTRATU. 
LM. 53538/11. We Lwowie, 14, czerwca 1921.

D odatkowa racja cukru
dla dzieci wyjeżdżających na kolonje.

W zywa się Towarzystwa humanitarne
1 instytucje, które zajmują się wysyłaniem  
dzieci na kolonie letnie tak lecznicze jak 
i nieleczuicze, by przedłożyły w nieprzekra
czalnym terminie dni 2 w XVII. B. Depar
tamencie Magistratu, ul. Piekarska 11. II p., 
wykazy dzieci, korzystających z tej akcji, 
a to w  celu wyjednania dla nich dodatko
wej racji cukru.

N A I M B S Ł - A W E .

Kinoteatr „CHfiMJEJKA" wyświetla obecnie dram at z życia aryst. p. t.

Zmarły dla świata
_____________________V    program u*

zrsa
K i n o  JLJKW .  Jeszcze tylko dziś 15. i ju tro  16. czerwca po raz osta tn i. 

NGRDJSK — wspaniały romans salonow y w 3 aktach —- NGRD SX &C2G
* ł  J o l i& u u ą  P c te ib e c t  w i j  t .  r o l i .  

3ta*Ho d o b o r o w e  u z u p e l u i e u i ł

iiu iiu iuA  — ndjjam aiy ruinaiio caiun

Ksfcinlczka „FteM
Z estrady koncertowej.

BARCEWICZ.
Senior skrzypków polskich (ugodzony w War

szawie r 1858; jest młodszemu pokoleniu Lwowa 
mato znany. Ostatni raz by! u nas przed dziesię
ciu laty. Dfbtego warto byio, aby to młodsze po. 
kolenie nasze poćpie-szyło na koncert skrzypka — 
którego nnistrzem uznał caiy świat muzyczny, a 
to w myśl słów wieszcząc „patrzcie młodzi, to już 
ostatni, có tak potem es a wodzi!" Nie o potanesa 
wprawdzie tu chadzi, lecz któż zagia oó niego 
lepiej takie rzeczy jak: kujawiaki Wieniawskiego, 
Lady ą nawet koncert Wieunwiniego, którego 
autemyczny sposób wykom,am-ia, zna mistrz Bar- 
cewicz jeszcze od samego autora, choć jego ucz
niem nie był, tylko M rur. ale go i Lauba w konser
watorium moskiewskim. Po-mamb wieku, wydu- 
bywa mistrz ze swego doskonałego Guadagritnie- 
go ton tak siił-ny, jędrny i męski, i wykazuje w, grze 
swej tyle jeszazie temperamentu iście młodzień
czego, że zatp, in namy chętnie o pewnych niedo
kładnościach technicznych, że p-jddajemy snę jego 
artyzmowi tak zdrowemu i prawdziwie sarmac
kiemu. Kreislera figielki wiedeńskie mnifej leżą w 
jego naturze. Saraisategb namiętne pienią hiszpań
skie 'odpowiadają mu znacznie lepiej, muzyka 
klasyczna znów mmicj i tak program konceptu — 
tnijjący po.roszę ze wszystkiego dawał nam na- 
przemian rzeczy zagrane wybonne, inne md ej 
dobrze, a niektóre te polskie, wprost! bez 
konkurencji- Szkoda 'yiko, że-skutkiem prawdopo
dobnie słaoej reklamy sala nie była obsadzoną — 
,\:k należało1. Ludzie boją się tych wszystkich koni 
certów na cele dobroczynne nie dowierzają im, 
w tym wypadku z własną szkodą. Akompaniował 
dr. Steinberger ze zwykłym sobie mts'rzost.vcm.

E. Walter.

NADESŁANE.
fZa rubrylę (ę redakcja nie bierze odpowieazIalnoścU.

Z a w ia d a m ia m  
P» T ., z e

na Żelaznej Wodzie 
5021

O G f U d  i R E S T A U R A C J A
OTWAHTY - « S

W. M io h a lsk i.

Wpisy na jednoroczny kurą handl. 
żeński Mieciysł. Chrlstofa,
[■.rof. państw. Akademji handl. 

L rfb n , W ałow a 2 5 ., rozpoczną się dnia 17. czerwca br. 
w godzinach od 10—12 rano i od i —5 popołudniu. Bliższe 
szczegóły zawiera 13 sprawozdanie szkolne, które można 

otrzymać w zakład ie. óO 5

Z n a im fe m  w ła ś c ic ie l  zech ce^  sil* 
z g ło s i ć ,  S ta n is ła w  O lch a w a , C h o c im sk a  ł .

50z8

n a

Z sali s«dow ejt
NOWA SZAJKA WŁAMYWACZY KOLEJO

WYCH. — 15 OSOB OSKARŻONYCH.
Niezłe zo-ne stada wróbelków nefc eskich, ży

jących z tego, co ludzka1 ręka zasieje w zamknię
tych wagonach kolejowych, próbują narorzemiaii 
bardziej zatroskanej fazy nietroskliwego dotąd 
życia. Przed sądem karnym rozgrywa s;ę szereg 
rozpraw o kradzeze kótejowe, wczoraj znów za
częła się jedna.

Przed wzmocnionym trybunałem izaistadł no
wy tuzśn oskarżonych o kradzieże, a mianowicie: 
Reznisch, Józef ł1 xtgórsk; Ant. Kienma, Stamisław 
Smolka. Józef Pępek, Israel Gruber, Cfrtfc. Gruber, 
Tobiasz Reizes, Józef Kubik. Edward Miiiier, 
Zofja i Stda-nis Kucharzcie, KfiTolioa Peda, Helena 
Belcarska, Anna Zborowska — za kradzieże po- 
pełoiaue ,w listopadzie ub r.

Pewnego dnia przyszedł do żołnierza tA. Dę- 
b ósleego, pcłnuiccgo służbę na dworcu ezcriw- 
wieokm, osk. Kiorma, Podgórski, Smolka i czwar
ty nieznany i zaproponowali mu, by «n sprzeda! 
6 wagonów kukurudzy, za co  mał otrzymać 30 
tysięcy marek. Ponadto miał żołnierz dostać cy
wilne .ubranie, „lewe białko" (fałszy wy dokumr :■') 
i z łaski włamywaczy pojechać do domu na> bez
terminowy .urlop. Żołnierz pozornie zgodzi się <na 
tę utpeaację fmansową lecz jednoczcśne zaiwado- 
mił pułicję. Gdy czwórka przyszła do prre; a 
rozbiwszy wagon z garderobą — zamiast et ty
toniem i skórą — zaczęła rzeczy w tłum-akach 
dźwigać do domu, wypadła- z zasadzki ipolcja, 
jednak złodbreje mimo strzałów umknęli. SchuTr- 
tan0 icli później dOp eno.

Kiedyrndzieg osk Tomasz ReiniscJi rozbił r. ^  
warzyszami na dworcu głównym vt 6z kolejowy, 
z którego zabrał 25 kg. cukru. lorą r/zą skradł 
z rozbtego wozu przeszło 40 m. sukna, różnyd: 
kolorów. Nadto popełnili wymieniŁi szerc-g in
nych kradz.dży. Inm oskarżei-; rzeczy skradzone 
przechowywali lub nabywali.

Po przesłuchaniu tej licznej plejady oskarżo
nych, rozprawę odi czczono do dz siaj.

GEORG1KA PUTIATYCZOWSKA.
W szczV'śf-wym grudniu 1918 r., kiedy \0

wskutek inwazji ukra.ńskiej nastała-» zwobi"da
1 wola" dla wszystkich żywiołów ..auar.cłrczrerch, 
■żąanych cudzej własności i zemsty źa krzywdy 
urojone, grpmada paro-bbzaków w Fkłtia(ycza:h 
postanowiła poracliować się z miejscowymi ży- 
dam-i za to, że musieli m  po inwazji rosyjskiej 
w 1915 roku płacić za las wyrąbany bezprawnie 
za panowania- „ruskich". Napadł5 teery z Kołami na 
dom Majera Frenkla z okrzykiem „mrra!", wy- 
tłukl-i szyby, zdobyli bruanąj -redutę, mieszkańców 
przez kwadrans ttu-kli kotami, poczem chałupę 
zrabowali z złota, brylantów { garderoby.

Ted isan/ej nocy napadła- ta  szajka na dom 
Berła i Izaka Breitbartów. Po pouownem ,Jiun?" 
wybiL? i tura] szyby i uKowaJf dostać się do 
wnętrza-. Lecz kiedy waleczny BeHo porwał za 
siekierę i zagroził im, żę będz.e b ł, napastnicy 
ustąpili. Beri i Iza-k załadowali po napadzie ro
dziny swoje n:a sanie, by je schronić w Szcło- 
mieńcrch. Gdy opuścili dom* ta sarna banda wro- 
c.ła .i zrabowała dom z zapasów, których wartość 
idzie w sotki tysięcy.

Za te akty gwałtu odpowiadał wczoraj przed 
sądem przysięgłych 32-letni Hryńko Uiejamik, 
jako współwinny. P rzj^ęgl uzttiaili go tytko w.n- 
nym gwałtownego najścia na dom Breitba-Ptów, 
uwolnij go zaś od zarzutu rabunku (Hryńko pa
radował w prawdo, e po rabunku z grubymi łań
cuchem złotym Frenkla, lecz w czasie rabunku 
stał tylko „na warcie" z kołem), tudzież od za
rzutu zbrodni kradzieży. Trybunał skazał go na 
rok ciężk.-ego w :ęzietre.a.

SKAZANIE KAPITANA. - .
Przed sądem wojskowym DOG zakończyła 

się wczoraj wyrokiem roziprawa przeciw kapita
nowi Zygmu-ntow. Perzyńskiwnu i towarzyszom 
sierżantom, oskarżonym o szeTeg raidużyć służ- 
bwych w stacii rozidzłeiaz^i w Strjrju. Trybun* \ 
skaza! Perzyń^cćgo za nadużyć e władzjT w chę
ci zysku n-ai 4 -lata więzienia, degradacje a wyda
leń e z armji, 4 lała dostał również serzatn* Fran
ciszek Sta-ch; siierżasio: Filip Daun, Bronisław' 
Luck i Władysław Skradzień zostali asazani V°
2 mies. więzień1 a za uczestr.rctwo iw naditży-ciu 
władzy. Przeć w wyrokowi odnośnie dd obu
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pwrwseycłi ogłuszono zażalenie ntewaiałości. Bro- 
n3i: dr. Litrk i dr. H^ohsipniing.

PECHOWE SKARPBfKI.
Aleksa..dor Mazurtóefwiaz, uradnlik wajsŁ o 

“wy przy zakładzie umundun, wrań —* lw ów , odpc- 
wiadał ostaiL.ió pcraed sądem Wujsknwyra DOG. 
za zbrodnie nadużycia władzy urzędowej oszu- 
shvp., występek ni esubordytK oii i #> ystęptk prze
ciw porząoktwi wokkow-dnu. Ośkarż.epie zarzu
cało mu, że we wrześniu uh- r.. nabywając dla 
rdtarbu 60G nizSnów (pończoch i skarpetek, przyjął 
je w gorszym, niż wedle pidblfl, gatuijjjicu, czem 
wyrządził skarbowi państwa szkodę 44 tysięcy 
mk. Dostawca tcwaru. Juda Gmwisch. «<ipowia- 
ćaJ sarnie. M ażurki emcy. przesłuchany jakó św ia
dek, iniał zeznać wówczas fałszywie, że towar 
p rz y ją ł wedle próbki.

P*xn}eważ wynik przeprowadcOnej noczipnawy 
me wykażmy waranków stam fanty czwegc, klłóry 
był podstawą uskareenia, sąa i twicLw go ód wśny 
i kary — Brtnif dr. Link

Ofiary i pokwitowania.
Złożono w naszej Administracji:
N a p o w s t a n i e  6 . $l&,<>kat Żydowski Komitet 

rnturiKOwy w Glinianach 516, KI V. B) im. M. Kono
pnickiej zamiast kwiatów w dniu imienin naucsyc.elH 
żOn, Z okazji imienin sekr. Magistr. p. Kowalsjciego 
funkcjonariuszki XVIi B. Deo. 1.600, zam iast kwiatów na 
trumnę ś. p. M ieczysława Selcer-Sielewskiego, Helena 
Weinrebow; 100, Regina Szyrajew 100, A Siemiątkowska 
z có i ą 200, Urząd pocztowy Germakówka 500, Ucze
nie kl V C) szkoły żeńskiej im. Lenartowicza w dniu 
imienin nauczy ielki 450

K ursa g ie łd y  lw o w sk ie j.
■ Lwów, 14. czerwca 192L 

Wamta marsową 
Wartość noitfinama 
Ostatnia dywiaenda

f. Akcje bankowe z* sztukę (łącznie z kuponem bieżącym- 
o płacj: żąd.i transak

BanR akcyjny, związkowy Mkp. Marki p. , «
*  m  V  emisji 280 8-40 m  -  ^  -
flank D)skotrt we LwoWle 280- Ou 4o9—  -
Bank nip galic. 280—*21—  090- -
Lank IFpottCzny terart. 280—io-oO 420*00 
Bank Mąi >polski zoO —3fi* 40 750 — —
Bank powszechny Kredyt. 140— 7  — 275—
Bank przemysłowy 2óu—28'— 050* -
Bana ziemski kredyt, z K. 280—21*— 600*— — —

11. Akcje Tow. bandt. t przem.
plącą*, żądają: transa*.

Browary lwowskie 500—100 11500

0 0 -

Tow, Ćhodorów 140— 00
Tow. h k c . Fabr. kart 140—31
„Ćmielów" Fabr. porcei 1000— 00 
Fabr. cementu „Portland 

3zczakowa«
Tow. ak:. „u-licja*
Tow. Jarota 
Tow. Górka
„uikos“ ZauiaJy przem. 

drzewni

2000
2000
3000

140- 28*- -  
49u-301 50*000 
140— oO 2100 
140-15 40 9000

2100

3600

2300

drzewnego 1000— 00 3550 3700
W arszawska Ska alco. 

budowy „Parowozów*
J. emisja i IR Cin. 600— 00 2100 ——

„Pezet", t cw  Zakłady 
Dttdawlant óOO -  00 1C75

„pocisk- /.ani. amunlc. 350— na 1300
Polska Nąfta I. i II. em. 5 0 0 -  :5 1800 ----------
rVlsK. Naftą. III, em. .5 0 0 -0 0  1550 -----
Polski* Tow. handlowa 
m  1, q o  J I I .  ć m u j i

00

00

500-31 -  1250 ----- ----------
płacą żądają: transak. 

140—21*- 1050 — _
140-33*- - 5000 —* -

P. Tow- nąndl. IV em.
Tow. Raks: awa 
Zaktady elektr. „Siersz*

• wszystkie emisje) 140- &80 340n — _
Gai. Z_kł. górn. Siersza 1 ¥  - 00 5000 -----— -
Tow. Zieleniewski 140—20*— £,000 00 -----

Waluty. ,
plącą*. żądają: transak.

Ruble carskie

dumskie

po 100 rb. 
na u00 rb. 
drobne

rp« 10001
,  .  'po Wł)

Rabie dumsk.e creokl te* 40
i 20)

Ksioowance (Po 190Qi 
Grzywny (po 500 i wyżej) 
lwu anków francuskich 
10O franków szwajjacataktia 

•  1 stetfing 
1 00'«r amerykański 

dolar kanad iskl 
land niemieckie po l l ł i  

.Marki memteurie po 100 
Macki nkiak kk d ibna 
Lei rotnuńskie (po 506)
. „ ,  arotma

450—
275—
290—
u0—
40—

25—  
4—  
6—

36—  
180—  

4350—  
1280—  
1070—  
1760—  
1660— 
15u0 — 
1875— 
1775*-

żądają:
500*—
3a5*-
280*-
eo*-
6 0 -

30—  
7 — 
9—  

100—  
200—  

4600*- 
1890—  
i m -  
1860*— 
1760— 
51,60—  
1975*- 
1875*-

Liry włoskie 55*OU
Czeskie korony 0000—1080) 18Q0*p 
Czeskie korony niższe 1800—
Korony austr. niem. steap ł 180 
Frank* L Igijskie 
Korony szwedzkie 
Korony duńskie 
Korony norweskie 
Marki fińskie 
Floreny holenderskie

płat 4 żądają: transak.
11A 1 65*00 — —

1300*— —
1 9 0 0 - -----
200* -

Wypłata na f.onayn 
no Par^ż 
na Zuryca 
na l . agę. 
na Wiedeń 
na Berlin 
na N. Jork 
na Bukareszt

D e w i z y
ptacą: żądają
iODO -  47L0*—

trarsakc.

9700
180—

1800—
19ó—

1800—

105*00
‘>00—

1900—
205—

19'i0*-
1 8 .. 1975

Kursa giełdy w arszaw skiej.
.V;€»i8zawa dma 14. czerwca 1921.

Akcje.
Tnusa.eje

Bank Dys. V»arsz 1—V e m . -----
VI ___

Handl. warsz. I—V,ll „ ------
:......................... IX
„ dla handiu i prz( m. w

Warszawie I—V em. -
Bank dla handi. i p: .em. v

Warszawie V! em. —*—
Bank Handlowy w Łodz _
Bank kred. w Warsz. I-V.

» V 
Bank handlowy 

„ zachodni 1 em.
Kupiecki w Łodzi

„ Małop. w Krakowie Iłem.
„ ’rzem. warszawki I „
„ Tow.Spółdziel. I—IHem.
„ „  „ IV „

Bank Zachodu I—II em.
Bank zachodni III _

IVn n *v
Związk. Sp. Zarobk. w
Poznaniu I -  VII em.

Ben1.: Związk. Sp. Zarobk. w 
Poznaniu VII5—IX em

Warsz łó w . fabryki cum :
„ kopalń w ęgu  

l-IV em. ‘ j

Żąuano Peazuk.

1650 162ć
1575 1550

-------- 00

H dO  - * -

00 - —

9769 9776 -------

4650
LJlpop, Rauch i Loewenstemie. 3200
Rudzki LSpk.
Śtaracfięwłee
L. J. Borkowski I—VI em, 
flracią Jabłkowscy I - V  „ 
Firlej i—II „
Warsz. 'iow. handlu f że

glugi I—111 eir,
Warsz. T. l.ana.l żegl. IV enj. 
Żyrardów
Wielkie piece i fabi. osir. 
Zawiercie
Pol. Tow. handlowe 
Polska nafta I-Uf em. 
Przemysł drzewny

20900 
7050 
1520 
19.0  

00

4975
2140

21090
7275
160Ó

00
7200
1510

31500 319U0 00
7900 760C. 00

0 00
L

1825 1873 I80O
1730 J775 1765

OUŁ-OS2 ENIA.

i f
M a s iy n a  da  p isa n ia

.woonsiiicK
Nowy amerykański „LEADER"
w laliicy liuilarfi1 maszyn do pisaną,
ma pismo wiecej widoczne, karetkę dłuższą 
i ciszej cnodząca, lepsze ustawienie taśmy 
i wiele innych ulepszeń. Aurobuwana jako 
najlepsza przez inżyn. Polaków z Ameryki. 

Prospekty na żądanie.
J e n e ra ln k  p r z e d s t a w ic i e l e  n a  P o ls k ę

ERNEST NEUMANN ggft
W a r s a  a w a ,  H a r o o r l e e k a  6 .

T e l .  5 4 - 0 6 .  4803

P I E B M H A  K R A J O W A  f A B B Y K A

stor płóciennych do okien
na system amerykański orf z maieraeów drrcianych. 
Przyjmuje wszelkie reperacje w zakres ten wchod*»ce.

S. FREUNDLICH, mkm 
Lw^w, ulica Ka^micrzowskń nr. 14.

TECHN1CZKC BIURO
Budowy jorzelni, rafinerji, krochmalami, 
browarów, młynów, tartaków, suszarni i tp. 

L w ów , Brajerowska 11. A).
B uro posiadr n ijnowszy typ młynów z za

stosowaniem rpzdrabiaczy rzutowych, zamiast ka
mieni 1 valców  młyńskich. System” najnowszych 
typów urządzeń młynów wypróbowany i daje 
v szeiką gwarancję za dobre funkcjonowanie, o 
wiele lepszą mąkę wydaje i w iększy procent mą
ki ąię otrzymuje do 95°/0. Koszt urządzenia takie
go młypa mniej kusztuje. jak uiządzt-nie trłynów 
z kamieniami 1 walcami. Łd z a m ó w ie n ia  do  
tp s e c h  m ie s ię c y  u r z ą d z i s i ę  k o m p le tn y  
m ły n  d o  ru ch u , Prospekta wysyła s ę na 
rządanie.

Biuro posiada postępowe urządzenia piekarń, 
które można wczędzie zastosowi ć, jak i przy 
młynach g d z ie  m o ż n a  w y p ie k a ć  c i i l e b  i 
in n o  p ie c z y w o  d la  ra:eja co w y ';h  o k o lic  
i r o z p y la j  w a g o n ą t u .

Biuro ^osiada ko»ip,etne uiządzenia gorzel
niane, apdrata ciągłej destylacji pierwszej jakości, 
sphytns otrzymuje się do 95°/o T r a ile s ^ , daje 
w szrU ą aw nironoję ż a  d o b ro ć  a p a r a tó w  
i u r z ą d z e ń  wyżej wymienionych urządzeń 
przemysłowych.

Zamówienia wykonuje się natychmiast według 
umowy. 5025

PAR CELACJA
W celu utworzenia wzorowej kołonji polskiej *ia 40 do 60 
gospodarstw poszukujemy większego obszaru .dobrej ziemi 
nr wscuodzie. Prc,a my o łaskawe ząłoszenia pod adresem: 
RO Z H iU d I Fi n  A O l w  Woli r a n iż o w i k ie j, 

p . R a n iżó w . 5024

Komisja Liliwidacyjna Grupy Inży
nierskiej Nr. 3. Halicz, zawiadamia ninĵ J- 
szym, że za wszelkie przez Oddziały Gru
py Inżynierskiej Nr. 3. za czas ou listopa
da 20 r. dc cze-wca 21 r. ra obsza-ze 
Wsch. Małopolski poczynione rekwizycje 
materiałów fortyfikacyjnych, a przez Komi
sją Gospodarczą wyżej podanej Grupy do
tychczas nie wyrównane, wypłacać oędzie 
należytość najdalej do dn. 30. czerwca 21 r.

Poleca się zatem interesowanym, by 
do dnia 20. czurwca 21 r, zgłosili swoje 
pretensje w Komitji Likwidacyjnej Grupy 
Inżynierskiej Nr. 3. w Haliczu. Po za ter
minem 20. cierwca r. b. zgłoszenia pre
tensji przyjmowane nie będą.

Przewodniczący Komisji Likwidacyjnej.
4969

H  n i l ! : a a
w okolicy Potockiego, Sapiehy, ewent. zamiana 
za 2 pokoje. Przeprowadzka ria własny koszt. 

Zgłoszenia autogaraż. Michała 8. 4954

K M A K U R t i .

m. Marcii* wi teie m;\m ksiKars na mm;
I) O n ro h  In ń p a k to ró w  h o d e w li b y d ła  

ro ga tego  trzod y , ow iec  i k ó z , tj. jednego z
siedzibą we Lwowie, drugiegc w Stanisławowie

8 ) T rzeci*  )n stru '< to ró w  h o a c w li b y -  
d łi itd . z siedzibą w miastacb, które zostana wy
znaczone przy umowie.

Pnjiory zostaną ustalona umową.
Kandydaci, ubiegający się o jedną z powyższych 

posad, winni przedłożyć w odpi.,e: 'Ad 1) i ' 2)
a) Metrykę chrztu, b) Opij do*ych-rasowego zadu
dnienia. c) bwiadectwt praktycznej pracy zawodo- 
wąj z steęjalnem uwzględ .ienieni lodowi! bydła 
itd. Ad 1. Swiad ictwo ukończeniu 1 ' jzycł sludjów 
rolr zyeh. Ad. 2 an iadeotwc m... : \ z ę l |a irednieb 
studj4« udnic^ycł. Kandydaci na insli uktorów będą 
obowiąz ni p ned  defini'ywnem objęciem p o s a d pod 
dać się sgzai linowi z hodowli przet komisją iło tego 
powołaną. — Fcdania wraz z wymioniońymi załą
cznikami, należy wnos ć do Towarz. Gospodarskiego 
we Lwowie, ul. Kopernika 1. 20. w tennmie do koń
ca crerwcą 1921 r. 4793
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ELLEN Ctaśspaslfi ZfjRMD aZVCI8 BiELiZNY, BLUZEK i t. p.
Kantor pizyjęć we LW O W IE , ulica CHORAŻCZYZNY 1. 11 a.

Ceny możliwie niskie, be nie obliczone a a  pas ta r  ki zysk.

9? W ESTA
BANK i TOWARZYSTWO
mmmm ubezpieczeń

w Poznaniu
z a ło ż o n e  w r o k u  187S.

ODDZIAŁ w e LW OW IE
ul. Długosza 1. (dom w łasny).
P rzyjm u je  u b r z p ie o z e a ia io d  o g n ia ,

fabryki, zapasy towarowe, ruchomości domo
we etc.

Od k r a d z ie ż y  i w ła m a n ia  towary —
kasy — urządzenia domowe.

Ż y c io w e  we wszystkich kombinacjach 
przy najtańszych taryfach.

Od w y p a d k iw i lekarzy, inżynierów, 
budowniczych etc.

A u tom ob ile  od wypadków (kasko). 
Wszelkie informacje — szczegó owe obliczenia 

podaje się w biurach Banku lub listownie.

Sondni agenci i akwizytorzy życiowi we 
wszystkich miastach wschodniej Mało
polski zechcą się zgłaszać o nadanie im 

agencji. 4738

5027 s k ł a d a n e  c h o d n ik i,  
p o r t j e r , i:A  A nK i, 
k a p y , {EUATY, iu a -
te r je  na pokrjdę mebli, 

n rterare, t a p ł i y  itp. 
poleca Skład Tapet S. WEISS, Lwów Sonieskiego 2
U l i

Środki 
w ybuchow e
wszelkiego rodzaju dla kopalń i ka

mieniołomów jakoto:

D ynam it, Dyna m on 
i P ro ch , 4791 

Lo nty i K apiszo ny
jakoteż wszelkiego rodzaju prochy 
myśliwskie dostarcza hurtownie i de- 

tailkznie

Tow. Tepege S. A.
«Mm Dl. SirasHijt l. 27.

D o b r z e  z a p r o w a d z o n y  50ifj

SKŁAD KAPELUSZY DAMSKICH
estz powodu zamążpójścia właścicielki d o  sp rz*  d a n ia . 

Mieszkanie przy składzie. Zgłoszenia pod >J. T. 200■ do 
Tow. Akc, Reklama Polska, Poznań Aleje Marcinkowskiego łi

G w o ź d z i e
d ru t, h u fn a lc , lo r a  ty  w id >y p w leoa  a a  
s k ła d u  T .w o  „L E C N '< k W a r s z i w a ,  

M a z o w ie c k a  2 . 5006

Posady I p ace.

Na posady
buchalterów, kore
spondentów i t. d. 
poleca siły fachowe
Zarząd Konc. Prakt. 
Kursów Księgow
Z. Olszewsk&go

Lwów, Kurkowa 38
Godziny dla stron cd 

3—6 popołud. 4941

p o t r z e b n y  pomocnik go- 
spod^rczy rutynowany, 

na folwark 400 morgowy z 
utrzymaniem kawalerskitm od 
1. lipca b '. Warunki wedle 
umowy. Nieuwzględnione beż 
odpow.ediii Zgłoszenia listo- 
w no do 20-go. K. Nowik, 
Piaskowa 21, I. p. i>005

S to la r z y  ' budowlanych 
potrzebuję. Robo ta stała. 

Płaca wedle umowy. Apro
wizacja zapewniona. Zgło
szenia listowne Jan Szłokajło. 
Grzymałów. 4867

S t a r s z y  prowizor farmacji 
ka olik, polzuKuf* posa

dy. Zgłoszenia pod 'Prow i
zor* do biura ogłoszeń Soko
łowskiego Ski — Lwów, Ja
giellońska 5020

Kupno 1 sprzedaż.
„ZAGON” sprzedaje człon
kom mleko, I tr po 26 mkp 
i masło kilo po 400 mkp. w 
miarę zapćcH sklep. Zielo
na 51. 5009

MT up ię  Kaczkowskiego >01* 
brachtowych Rycerzy* 

w wydaniu Gubrynowicza, 
Lwów, 188», L 1—3. Wiado
mość w administracji. 5016

W AŻNE D LA LETN IK Ó W
W MUSZYtilE o b o k  Mtrycicy w pięknem położeniu nad rzeką Popradem, 
wśród lesistych gór o. klimao.e nader zdrowotnym j e s t  do sp rzv d a n il. 
WILLA w dobrym stanie o 9 pokojach z ogrodem. Połowa mieszaania może 
być zaraz wolną, Cena kupna 4,'JOC 000 ma. Możliwa j*st także :amiana za 
willę Inb kamienicę we Lwowie Bliższych informacyj udzieli Dr. Jan  

D z iu r z y ń sk i, w e  L w ow ie  p i. B e r n a r d y ń sk i II. 997

M in isie rw tw o  A p ro w iza c ji
rozpisuje niniejszem

przetarg publiczny
n a  s p r z e d a ż  m a s z y n  i u r z ą d z e ń  fa b r y c z n y c h  ła b r y k i p ła tk ó w  k a r 
to f la n y c h  w N ie d z ie lsk u  p rzy  c u k r o w n i h WIELUB11 n a  w a r u n k a c h

n a s tę p u ją c y c b  c
1) W d. 27. czerwca 1921 r. og o d z. 1 f-ej w  lokalu Wydziału 

Likwidacyjnego Nowogrodzka 41 m. 2. odbędzie się przetarg ustny 
na S p r z e d a ż  maszyn i urządzeń fabryki, rozpoczynając od sumy sza
cunkowej Marek 2 600 .000  (dwa miljony sześćset tysięcy). Przed rozpoczęciem 
przetargu ustnego winten każdy z reflektantów złożyć w Kasie Wydziału Likwi
dacyjnego wadjum w wysokości Marek 260 .000  (dwieście sześćdzi.s ią ttysięcy) 
w gotówce lub walorach wattościowych

2) Osoby życzące się ubiegać o kupno wyżej wymienionych maszyn, mogą 
również przed oznaczonym terminem ustnego przetargu skiadać oterty, za patrzone 
naklejonym znaczkiem stemplowym w kwocie lOmk. do Wydziału Likwidac. Ministr. 
Aprow. w Warszawie, Nowogrodzka 41. m. 2. Do oferty winien być dołączony uwit 
na  złożone w Kasie Skarb, wadjum w wysokości Mk. 260 .000  (dwieście sześćdzie-. 
siąv tys.), które przy ostatecznym obrachunku będzie zaliczone do sumy kucną

3) Po zakończeniu przetargu ustnego nastąpi otwarcie koperty, poczerr. 
nie będą przyjmowane dalsze deldaracje ani pisemne ani ustne.

4) M niJterstwu Aprowizacji przysługuje prawo wyburu z pośród reflek
tantów niezależnie od zadeklarowanej sumy.

5) Nabywca winiPn wpłacić natychmiast do Kasy Skarb, w Warszawie za
deklarowaną sumę kupna, po z-liczeniu wadjum. a Kwit dostarczyć Wydziałów1. 
Likwidacyjnemu nie później jak dnia następnego.

W razie nie przyjęcia oferty, wadjum będzie zwrócone, w razie zaś zrze
czenia się oferenta, albo mewypłacenia ostatecznie zadekUiOwanej sumy, wadjum 
przecnudzi na własność Skarbu.

Fabryka wydzierżawiona jest do 1. lipca 1921 rouu. 5021
Sp:s maszyn można oglądać, a także bliższe informacje i watunki kupna 

można otrzymać w Wydziale Likwidacyjnym Ministr. Aprowiz. Warszawa, No
wogrodzka 41, codziennie od godz. 11-ej do  1 ei po noł. op: ócz niedziel i świąt.

ar*.
R ó ż n e .

A r tu r  S m u tn y , stroiciel 
fortepianów, Chmielow

skiego 5, przyjmuje strojenia 
i reperacje. 5022

Zarzad 3a gospodarczy
żonaty, Wielsopolanin z 6-letnią praktyką, z chlińnemi 
świadectwami, p o sz u k u je  o d  I. llp c a  b r . p o sa d y
simoozielnej w większym majątku. Łaskawe zgłoszenia 
pod »ZARZADC.A' do Tow. Akc. Reklama Polska, Poznań 

AI?je Marcinkowskiego 6. 6019

ze ieirsti

p o s zu k u je  ru ty n o w a n e g o , 
so lid n e g o  fa c h o w c a  z  d łu g o 
letn ią  p ra k ty k ą  z  d z ia łu  bla*  
watnfcga pod  k o rz y s tn e m i  

w a ru n k a m i.

Zgłoszenia z odpisami Świadectw pod 
„Przyszłość41 należy wysyłać do biura 
anonsów Rudolf Pszczółka w Cieszynie 
najpóźniej do 25. czerwca 1921. Nieuwzglę
dnione podania zostaną bez odpowiedzi

4917

.J u ż  o t w a r t o  !
ÓHRZEŚCUAŃJKI m a g a z y n  TOWA
RÓW MODNYCH i DROBIAZGOWYCH

Lwów, ul. Zielona 15, (róg Kampiana) 
Polecając się łaskawym względom P. T* 

Publiczności
O LGA KUGLEROW A
była kierowniczka firmy K< drnai.d* Giiltlera pod 

firmą FR. KtltiLER 5014

tr

NACZYNIE EMALIOWANE
p o ls e a  5017

ANTONI HALSKI, Lwów, Sobieskiego 3.

8649handlowe 
am erykanki 
do kopiow ania 

kw:tarjusze, bloczki kasow8
poleca „SARMACJA” Lwów, Akademicka 3.

Sił k o n ce p t
tylko pierwszorzędnych

poszukują
T a rg i W schodnie
we Lwowte, ul. Akademicka 17.

ł  — ..................................-  -

, Keaamor odpowiedzialny,; Jaueusz Stroiński, Z Drukarni Polskiej pod zarządem Józefa Raczyńskiego we Lwowie ul SbąrąacŁuąęy 31.


